
Żywotne sprawy
spółdzielczości produkcyjnej
tematem obrad komisji sejmowej

WARSZAWA (PAP). Odkładana od przeszło 3 miesię­
cy przez Sejmową Komisję U olnietwa dyskusja nad sytua­
cją gospodarczą i polityczną w spółdzielniach produkcyj­
nych, znalazła się na porządku obrad posiedzenia tej ko­
misji w dniu 15 brn

Pos. M. Jaworski — prezes Przyczyną tych tendencji — 
Krajowej Rady Spółdzielczoś- zdaniem mówcy — jest nieza- 
ci Produkcyjnej stwierdzi! dowalająca sytuacja gospo- 
m. in., że w dość sporej licz- darcza w wielu spółdzielniach 
bie spółdzielni produkcyj- produkcyjnych, 
nych, a przed - wszystkim w Mówca przytacza m. m. da- 
spoldzielniach źle gospodaru- ne Q rozwcju hodowli, z kto- 
jących, niektórzy członkowie rych wyn,ikaj źe ogól.na obsa_ 
składają podania o występo- d,a bydła i trzody chlewnej 
wame ze spółdzielni, a także na 100 ha jest w spółdziel- 
isimeją tendencje do rozwią- njacb produkcyjnych mniej- 
zywania słabych spółdzielni. sz n.iż w gospodarstwach in-

Najwlęce.1 podań 0 wystąpię- dvwirfna1nveh nie ze spółdzielni wpłynęło w uy^luUajn) cn. 
ostatnich miesiącach w woje- Biorąc pod uwagę niezado- 
wództwach: wrocławskim i byd wala ja cą sytuację go&ncdar- 
goskim, a także szczecińskim, „„„ ‘ ,V, ...
koszalińskim i olsztyńskim. Na 'A części spółdzielni pro- 
leży podkreślić, że podań tych aukcyjnych, mówca wysunął 
w stosunku do ogólnej liczby sugestię, że pewną liczbę sła
233 tysięcy członków me jest du y,Vol, 7__..u . „
żo; w ostatnim miesiącu spora Spółdzielni trzeba bę*
część spółdzielców wycofała po dzle rozwiązać, 
dania, decydując się nadal go- Podkreślił jednak, że przy roz 
spodarować w zespole. Jednak- wiązywaniu słabych spółdzielni 
że niepokojące jest to — stwier należy wziąć pod uwagę stosu- 
dził mówca — źe wśród wnios- nek członków do gospodarki ze 
ków o rozwiązanie spółdzielni społowej i możliwości ekonomi- 
produkcyjnych znajdują się czne danej spółdzielni, Zwraca- 
gdziemegdzie wnioski ze spół- jąc uwagę, źe duża część sła- 
dzieini dobrze gospodarujących ibych spółdzielni — to te, które 
____ .________ ___________________: powstały na skutek administra
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Sejmowa' '; przyjęła
projekt planu 5-letniego
dla żeglugi

Akademie medyczna
będą same 
decydowały 

o tematach 
prac badawczych

WARSZAWA (PAP). 15
bm. odbyło się plenarne po-' dził mówca, sytuacja ta uleg- 
siędzenie Rady Naukowe] ła zasadniczej zmianie, dzię- 
przy rmnistrze zdrowia, na ki realizacji uchwał partii i 

drz4du oraz dezyderatów II 
Krajowego Zjazdu Spółdziel­
czości Produkcyjnej.

Kończąc pos. Jaworski pod­
kreślił, że — jego- zdaniem —
• Ciąg dalszy na str 2

cyjnego nacisku, mówca zaak­
centował, że mimo to spora li­
czba tych spółdzielni przy wy­
datnej pomocy państwa ma moż 
liwości dalszego rozwoju.

W dalszym ciągu pos. Ja­
worski mówił o zbytniej in­
terwencji z zewnątrz w «pra­
wy spółdzielni, co utrudniało 
ich rozwój i zniechęcało do 
pracy członków nawet dob­
rych gospodarstw zespoło­
wych. Obecnie, jak stwier-

strów projekt 5-Iatki dla resor­
tu żeglugi przewidywał, że na 
fundusz przeznaczyć będzie mo 

‘żna tylko ponadplanowe wpły­
wy dewizowe, tzn. sumy po pro 
stu dodatkowo wygospodaro­
wane.

Przedstawiciele Min. Żeglugi 
uznawali również za konieczne

jekt nowego systemu plano­
wania prac naukowo - ba­
dawczych oraz kierunkowy 
plan badań z zakresu medy­
cyny na najbliższe lata.’

Projekt przewiduje prze­
kazanie inicjatywy w tych 
sprawach akademiom me­
dycznym, instytutom i towa­
rzystwom naukowym-. Zgod­
nie z jego założeniami będą 
one samodzielnie decydowa­
ły o tematyce i doborze pro­
blemów prowadzonych ba­
dań.

Projekt ten przewiduje 
również zmianę charakteru i 
zadań Rady Naukowej.

WARSZAWA (PAP). W drugiej części posiedzenia Sej­
mowej Komisji Komunikacji i Łączności, które odbyło się 
w godzinach nocnych 15 bm., kontynuowano dyskusję nad 
projektem planu 5-letniego resortu żeglugi. Dyskusję tę 
jak wiadomo, ze względu na nieuzgodniione stanowisko 
kierownictwa resortu żeglugi i przedstawicieli PKPG 
przerwano w czasie niedzielnego posiedzenia Komisji.

Na posiedzeniu w dniu 15 
bm. obecny był minister że­
glugi M. Popiel i inni przed 
stawiciele kierownictwa tego 
resortu oraz kilku posłów Wy 
brzeża, nie wchodzących w 
skład Komisji. Obecni by­
li również przedstawiciele 
PKPG z zastępcą przewodni­
czącego M. Leszem.

Jak już podawaliśmy, zasad­
niczym punktem spornym w po 
przednich obradach komisji był 
problem tzw. funduszu rozbu­
dowy floty. Fundusz ten byłby 
podstawą do rozbudowy floty o 
dalsze 150 tys DWT. To tylko 
bowiem może zapewnić realiza 
cję uchwały VII Plenum, która 
stwierdza, iż przewozy własną 
flotą w obrotach polskich por­
tów powinny wynosić 25 proc.
(5-latka zakłada ogólny tonaż 
520 tys. DWT, co zdaniem resor 
tu nie może zapewnić zaplano­
wanych 25 proc.) Przedstawicie 
le Min. Żeglugi postulowali, by 
wszystkie wpływy dewizowe 
(netto), które w 5-latce osiągnię 
te zostaną dzięki eksploatacji 
trzech pierwszych, a następnie 
dalszych 4-dziesięciotysięczni- 
ków, przeznaczyć na sporny fun 
dusz

doinwestowanie portów o dal­
sze 200 min. zł (nieprzewidzia­
ne w projekcie planu 5-letnie­
go). Postulowali oni również o 
rozbudowę zaplecza lądowego i 
urządzeń portowych dla rybo­
łówstwa morskiego, na co trze 
ba by przeznaczyć dodatkowo 
sumę 205 min. zł. Do tych ostat 
nich projektów przedstawiciele 
PKPG ustosunkowali się nega­
tywnie.

Komisja zaleciła więc przed- wu j 
stawicielom PKPG i resortu że 
glugi bezpośrednie przedyskuto 
wanle spornych kwestii.

Z pobytu premiera Japonii 
w Związku Radzieckim

W wyniku tych dyskusji i 
ponownego przeanalizowania 
niektórych pozycji inwesty­
cyjnych, resort żeglugi przed 
stawił nowy projekt, w któ-
• Ciąg dalszy na str. 2

Posłowie woj. gdańskiego
omawiali sprawy
gospodarki morskiej 
i sprawy Wybrzeża

Dalsze sukcesy
Polaków w Vercelii

RZYM (PAP). W Między­
narodowym Konkursie Śpie- 

Tańca odbywającym 
się we Włoszech w miiejsco- 
w ości Vercelii, przedstawi­
ciele Polski znowu odnieśli 
wielki sukces.

Jak już podawaliśmy, 
pierwsze dwie nagrody w 
konkursie śpiewu zdobyli 
śpiewacy polscy — Ładysz i 
Podsiadły.

W poniedziałek w konkur­
sie tańca baletowego jury 
przyznało pierwszą nagrodę 
w tańcu solowym Konradowi 
Drzewieckiemu, zaś w dluecie 
— Barbarze Bittnerównie i 
Witoldowi Grucy. Srebrny 
medal i dyplom uznania zdo­
była także tancerka polska 
Maria Badmajew.

WARSZAWA (PAP). Spra­
wy rozbudowy floty handlo­
wej, rozbudowy i unowocześ­
nienia portów, właściwej poli 
tyki kadrowej w żegludze 
morskiej oraz problemy roz­
woju gospodarczego woj, 

Natomiast zdaniem PKPG,1 gdańskiego w planie 5-letnim
zatwierdzony przez Radę Mini-

21-27 października
Tydzień Dąbrowszczaków

WARSZAWA (PAP). Dwa 
dzieścia lat temu — w sierp­
niu 1936 r. przedarła slię do 
Hiszpanii pierwsza 36-oso- 
bowa grupa Polaków, by 
wziąć udział w walce demo­
kracji z faszyzmem mię- 

| dzynarodlowym, o wolność 
; wszystkich narodów i o wol­
ność Polski. Grupa ta, to za­
czątek osławionego w bojach, 
odznaczonego najwyższym od 
znaczeniem, medalem „Del

Kapitanowie PMH
radzili wczoraj
nad rozwojem
naszej floty

Wczoraj w świetlicy Pol­
skich Linii Oceanicznych) 
przy ul. 10 Lutego 24 w Gdy! 
ni zebrali się kapitanowie! 
żeglugi wielkiej na nara­
dzie, na której zanalizowali 
wykonanie zadań floty PMH 
w sześciolatce oraz dyskuto £“fj£ng) 
wali nad perspektywami roz
woju naszej marynarki han' NOWY JORK (PAP), 
dlowej w planie pięciolet- donosi prasa 
nim.

Sprawozdanie z tej 
dy opublikujemy w 
rze jutrzejszym 
Bałtyckiego”.

Protest Egiptu
"przeciw oświadczeniu

Jak
amerykańska,

minister spraw zagranicznych 
nara- Egiptu Fawzi wystosował do 

nume- członków Rady Bezpieczeń- 
„Dziennika stwa list, w którym protestu-

Valor“ — Batalionu im. Ja­
rosława Dąbrowskiego. Ba­
talion ten powstał 24 paź­
dziernika 1936 roku, a już 7 
listopada przechodził on 
chrzest bojowy w słynnej 
obronie Madrytu.

O udziale Polaków w wal­
kach z faszyzmem w Hiszpa­
nii poinformowani zostali 
dziennikarze na konferencji 
prasowej, która zorganizowa 
na została 15 bm. przez ko­
mitet obchodu Tygodnia Dą­
browszczaków.

Na konferencji przedsta­
wiono również program ob­
chodu tego tygodnia.

W okresie tygodnia odbę­
dzie się m. in. ponad 400 spot 
kań. Będą to spotkania ucze­
stników walk w Hiszpanii z 
ludnością miast i wsi. W spot 
kaniach tych wezmą również 
udział delegacje zagraniczne, 
które przybędą na uroczysto­
ści z 14 krajów.

Zorganizowanych zostanie 
również szereg wystaw, po-

(maz) Je przeciwko oświadczeniu święconych chlubnej karcie
Dąbrowszczaków, która jest 
częścią składową bojowej tra 
dycji KPP.

wmmvmm
W GDYNI

Wczoraj do portu gdyńskiego 
zawinęła „NARRANDERA“ ban 
dery szwedzkiej, przywożąc z 
Kon akry (Afryka franc.) 8821 
ton rudy. Drugi szwedzki statek 
„MAGDALA“ przywiózł z Szwe 
cji 1523 ton rudy, holenderska 
„CATHARINA“ z Hull — drut 
miedziany, z Gdyni zabierze o- 
na węgiel.

„ANDERS PRIESS" wczoraj 
opuścił port gdyński, zabiera­
jąc 15 ton żywego węgorza.

Ponadto wyszły z Gdyni stat 
ki: szwedzka „GUYANA“, za­
bierając drobnicę do Argenty­
ny oraz holenderski „BREE 
ZANT“, wioząc 600 ton mączki 
kartoflanej do Londynu.

W GDAŃSKU
Z portu gdańskiego wyszło 

wczoraj szereg statków z wę­
glem. I tak norweski „ROYAL“ 
zabrał 2652 tony węgla do Szwe 
Oj i, fiński „LAPONIA" — 1460 
ten do Finlandii, niemiecki 
„WANGARD“ 2100 ton do Frań 
0|i, fiński „BIRGIT“ 1SO0 ton 
bunkrowego i 10 „Warszaw“ do 
Finlandii.

W dniu wczorajszym weszły 
trzy nowe statki po węgiel. Sa 
to: holenderski „RELIABLE",
niemiecki „HAFENTOR“ i ra­
dziecka „ONEGA".

premiera Anglii Edena, złożo 
nemu po zakończeniu konfe 
rencji partii konserwatywnej. 
W oświadczeniu tym Eden 
zaznaczył, że Anglia nie wy- 
klucza możliwości użycia siły 
przy rozwiązaniu kwestii 
sueskiej.

Oświadczenie to jest 
szczególnie niefortunne — 
— stwierdiza list — jeśli ( 
uwzględnić również fakt, iż; 
zostało złożone w chwili, kie- ‘ 
dy ministrowie spraw zagra- j 
nicznych Egiptu, Francji i: 
Zjednoczonego Królestwa u- j 
zyskali aprobatę swych rzą- i 
dów dla sześćiu zasad, które’ 
przyjęte zostały przez Radę 
Bezpieczeństwa.

Minister spraw zagranicz­
nych Egiptu zaprotestował 
przeciwko temu, że „rządy 
Francji i Zjednoczonego Kró­
lestwa kontynuują z uporem 1 
posunięcia wojskowe i ekono 
miczne rozpoczęte po nacjo- j 
nalizacji b. Towarzystwa Ka­
nału Sueskiego“.

• * *
PARYŻ (PAP). We wtorek | 

premier Wielkiej Brytanii 
Eden i minister spraw zagra - 
nicznych Lloyd przybyli sa­
molotem do Paryża.

Rząd francuski zaprosił 
Edena i Lloyda do Paryża, by 
rozpatrzyć dalsze kroki w 
związku * kwestią sueską.

Lecimy 
na Księżyc

Muzeum Techniki NOT 
przy współpracy nauko­
wej Śląskiego Oddziału 
dolskiego 'Towarzystwa 
Aeronautycznego urządzi­
ło w Planetarium Śląs­
kim pierwszą w Polsce wy 
stawę aeronautyczną. Na 
zdjęciu: na pierwszym pla 
nie model sateloidu zdol­
nego do poruszania się za 
równo w próżni jak rów­
nież iv atmosferze ziem­

skiej.
Fot. CAF

— oto główne zagadnienia, 
nad którymi radzili w dniu 
15 bm. na posiedzeniu w War 
ezawie członkowie gdańskie­
go wojewódzkiego zespołu po 
selskiego.

Przedmiotem żywej dysku­
sji była złożona przez min. że 
glugi Popiela relacja z nie­
dzielnych obrad sejmowej Ko 
•misji Komunikacji i Łącz,noś 
ci. Posłowie woj. gdańskiego 
zgadzali się całkowicie z wy­
suniętymi przez ten resort 
propozycjami, m. in. w spra­
wie zwiększenia o 405 min. zl 
nakładów na rozbudowę por­
tów i rozwój rybołówstwa.

Wyrażając poparcie dla 
wniosków ministerstwa, pos. 
Bigus podkreślił, że dotych­
czas sprawy gospodarki mor 
skiej traktowane były u nas 
marginesowo.

— Planowany przez PKPG 
wzrost naszej floty do 520 tys. 
DWT budzi poważne zastrze­
żenia wśród pracowników że 
glugi — powiedział pos. Bi­
gus. — Flota nasza powinna 
wzrosnąć co najmniej do 670 
tys. DWT.

Pos. Soidek wskazywał, m. 
in. na to, że brak surowca i 
nieodpowiednia polityka ka~ 
drowa powodują opóźnianie 
remontów statków i przedłu­
żanie budowy nowych jedno­
stek. Przez „wyczekiwanie'1

lo omawianie projektu planu 
5-letniego woj. gdańskiego w 
zakresie inwestycji służby 
zdrowia i budownictwa miesz 
kantowego. Posłowie wskazy 
wali na konieczność wstawie­
nia dodatkowo do planu budb 
wy 2 szpitali w Starogardzie 
i Sztumie oraz szkoły pielęg­
niarek w Gdańsku i żłobka w 
Pucku. Na te inwestycje po­
trzeba 71 min. zł.

W USA i ZSRR 
budowane są oiręty
o napędzie atomowym

NOWY JORK (PAP) Prezy­
dent Eisenhower podpisał w 
dniu 15 bm. dekret o budowie 
pierwszego amerykańskiego stat 

Wicemin. zdrowia dr Pacho ku handlowego o napędzie ato-
1]7nai +p nnstnlatv 7a «łuszne !mowym- Będzie on mógł pomie uznai te postulaty za słuszne, ścić około 100 pasażer6w l mieć
ale jednocześnie stwierdził,;bę-dzie pojemność 12.000 ton.
że suma ta nie może być przy
znana woj. gdańskiemu, gdyż -rnc!Tr„T. . .
wszystkie fundusze na budO-:na święcie lodołamacz, będący 
wę szpitali i innych obiektów pierwszym okrętem tego typu o 
służby zdrowia zostały równo naP?dzie atomowym, jest budo 
miernie rozplanowane na Le“ingXdrie?*ieCkleJ St°CZni w 
wszystkie województwa. Na­
tomiast istnieją możliwości — 
stwierdził on — rewindykacji 
budynków służby zdrowia i 
adaptacji innych obiektów.
Jeśli WRN znajdzie odpowied 

j nie pomieszczenia, resort oka 
że jej jak najdalej idącą po­
moc w wyposażeniu w odpo­
wiedni «nrzet LONDYN (PAP). Jak donosząWied ni sprzęt. z TeheranU( lrańskl trybunał

Wielu posłów twierdziło, że skazal we wtorek 4, * , . , , przywódców komunistycznychtempo wzrostu budownictwa na śmierć, 8 innych komunis-

Wyroki
na komunistów
m Iranie

mieszkaniowego w niektórych tów na karę więzienia od 3 do 
województwach, np. we wro-1*'wszyscy 
oławskim, jest w pianie 5-let-1 ■
nim bez porównania wyższe 
niż w woj. gdańskim. Zwra 
cano też uwagę, że stosunko 
wo wysokie pfany budownic­
twa indywidualnego na Wy­
brzeżu opracowane były bez 
uwzględnienia realnych moż 
liwości i środków.

Zgłoszone na posiedzeniu 
postulaty i wnioski zostaną 
przekazane sejmowej podko-

statków ni remont^‘państwo’ 'misŁd° sPraw, f?zw°ju ^°~ 
traci cenne dewizy. W dysku1 Jewództw, a niektóre przędło
sji przytaczano konkretne 
przykłady, świadczące o tym
że w niektórych wypadkach 
opłacałoby się lepiej remonto­
wać statki w stoczniach za­
granicznych.

Przewodniczący Zarządu 
Głównego Zw. Zaw. Pracow­
ników Żeglugi Szynarowski 
zgłosił wniosek, aby wyszko­
leni marynarze, nie zatrud­
nieni obecnie w naszej mary 
narce handlowej, mogli pra­
cować na statkach zagranicz­
nych. Min. żeglugi Popiel po 
informował posłów, iż są już 
czynione w tym kierunku sta­
rania.

Burzliwą dyskusję wywoła

żome będą na sesji sejmowej.
* * *

Bardzo dobrze się stało, że 
Zespól Poselski województwa 
gdańskiego zdecydował się na 
zorganizot/’anie konferencji, 
na której nasi posłowie oma­
wiali sprawy gospodarki mor 
skiej. Sprawy te są niewątpli 
wie b. ważne dla wszystkich 
mieszkańców Wybrzeża. Ale...

Jest właśnie jedno maleń­
kie ale.

Dlaczego dotychczas posło­
wie Wybrzeża nie poruszali 
spraw związanych z naszą go 
spodarką morską?

Dlaczego sprawy morskie 
musiał poruszać pasel ziemi 
krakowskiej Polewka?

Dlaczego tv pierwszej czę­
ści. obrad Komisji Transpor­
tu i Łq,czności, która omawia 
ła problemy gospodarki mor­
skiej, uczestniczyli przeważ­
nie kolejarze i to nie z nasze­
go województwa?
Oczywiście, zaakceptować sta 

nowisko, zajęte przez tę ko­
misję sejmową, jest rzeczą 
ważna.. Ale czy posłowie, wy­
broni vrzez m'eszhośców woi.
9dc ' ’ 'ego, w sprawach istot 
nych dla naszego, wojewódz­
twa nie mogliby przejawiać 
więcej własnej inicjatywy?

pelację
oskarżeni 

od wyroku
wnieśli a-

12 bm. przybył do Mos­
kwy premier Japonii Ha- 
tojama wraz z towarzy­
szącymi mu przedstawi­
cielami rządu japońskiego. 
Na zdjęciu: przewodniczą 
cy Rady Ministrów ZSRR 
N. A. Bulganin i premier 
Japonii Hatojama (pierw 

szy z lewej).
Fot. — CAF

Ftilszywy kurs 
przestanie ten sam
Po reorganizacji 
gabinetu in Bonn

BONN (PAP). Kanclerz 
NRF Adenauer przedstawił 
we wtorek prezydentowi 
Heussowi projekt nowego 
składu gabinetu bońskiego. 
Na wniosek kanclerza prezy­
dent NRF zwolnił ministra 
obrony Blanka, ministra spra 
wiedliwości Neumayera i mi­
nistrów do specjalnych poru- 
czeń — Schaefera i Krafta z 
zajmowanych dotychczas sta­
nowisk.

Jednocześnie na wniosek 
kanclerza prezydent Heuss 
mianował ministra do spraw 
Bundesratu von Merkatza 
równocześnie ministrem spra 
wiedliwości, ministra poczt 
Balke ministrem do spraw 
atomowych, a dotychczaso­
wego ministra do spraw ato­
mowych Straussa ministrem 
obrony.

Kanclerz Adenauer wygłos 
sił we wtorek przemówienie 
radiowe, w którym oświad­
czył, że nowy gabinet bę­
dzie kontynuował dawną po­
litykę „przy pomocy częścio­
wo nowych sił“.

Adenauer opowiedział się 
za kontynuowaniem polityki 
z pozycji siły.

Koła socjaldemokratyczne 
komentując reorganizację ga­
binetu stwierdzają, że nie 
przynosi ona w zasadzie żad­
nych zmian, a wzmocni jedy­
nie tendiencję pójścia jeszcze 
dalej na prawo. Socjaldemo­
kraci są przekonani, że zreor 
ganizowany rząd nie jest w 
stanie rozwiązać żywotnych 
problemów niemieckich do­
póty, dopóki „sternik, który 
wziął fałszywy kurs, pozosta 
nie ten sam“,

.Q.

leja węgierska udaremniła
próbę porwania 
samolotu

BUDAPESZT (PAP). Ra­
dio budapeszteńskie doniosło 
wczoraj o nieudanej próbie 
zawładnięcia węgierskim sa­
molotem transportowym, do­
konanej przez 4 uzbrojo­
nych bandytów.

W poniedziałek rano odla­
tywał z Budapesztu przez 
Szombathely do Zalaeger- 
szeg (w pobliżu granicy au­
striackiej) węgierski samo­
lot transportowy, wiozący 
również pasażerów. Węgier­
skie władze bezpieczeństwa, 
poinformowane uprzednio o 
próbie porwania samolotu, 
umieściły na jego pokładzie 
dwóch oficerów milicji.

Rano samolot wyleciał z 
Budapesztu i, zgodnie z pla­
nem, wylądował w Szomba­
thely, po cziym wystartował 
do II etapu swej podńóży — 
Zalaegerszeg.

W parę minut po opuszcze­
niu lotniska w Szombathely, 
czterech spośród pasażerów 
samolotu wyjęło pistolety, pró 
bując steroryzować pasażerów 
i zmusić pilota do skierowa­
nia samolotu do Monachium 
w Niemczech zachodnich. Ja 
dący samolotem dwaj ofice­
rowie milicji udaremn ił jed­
nakże plany bandytów.

W czasie strzelaniny dwóch 
z nich odniosło rany, a jeden 
został zabity. Czwarty ban­
dyta poddał się. Samolot za 
wrócił i wkrótce wylądował

w Szombathely. Żaden z pa­
sażerów nie został ranny.

W Szombathely aresztowa­
ny został piąty uczestnik spis 
ku, Pal Korsos.

Podczas gdy tempo dos­
taw zboża do punktów sku­
pu przez chłopów z woj. 
gdańskiego pozostawia jesz­
cze wiele do życzenia, to z 
ziemniakami jest jeszcze go 
rzej. Ma to swoje źródło w 
spóźnionych wykopkach. Do 
tychczas spółdzielnie produk 
cyjne wykopały zaledwie ok. 
15 proc., chłopi indywidual­
ni 60 proc., a PGR — 51,2 
proc. Odbija się to, oczywi­
ście, dotkliwie na zaopatrzę 
niu w ziemniaki ludności 
miasta.

Poniżej podajemy tabelę, 
obrazującą w procentach 
stan dostaw zboża (pierwsza 
kolumna liczb) oraz ziemnia 
ków (druga kolumna) przez 
poszczególne powiaty woje­
wództwa gdańskiego:

54.1 16,9
54.0 31,6
52.4 12,7
50.6 27,3
50.2 25,7
45.5 21,9
45.5 39,3
44.7 15,8
39.1 30,2
38.7 11,2
37.7 10,2
37.6 9,1
25.1 21,«

1. wejherowski
2. starogardzki
3. gdański
4. sztumski
5. tczewski
6. elbląski
7. kościerski
8. kwidzyński
9. nowodworski

10. kartuski
11. malborski
12. pucki
13. lęborski
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Każdy związkowiec
może natychmiast 
otrzymać
ulgowe wczasy

WARSZAWA (PAP). Jak in­
formuje naczelna dyrekcja Fun 
duszu Wczasów Pracowniczych 
— wszystkie biura FWP na ’ te­
renie całego kraju posiadają ul 
gowe skierowania wczasowe ua 
rok bieżący do licznych miej­
scowości wypoczynkowych i kii 
matycznych. Rady zakładowe 
mogą w związku z tym otrzy­
mać każdą liczbę dodatkowych 
ulgowych _ skierowań zgodnie z 
przedstawionym zapotrzebowa­
niem.

Wczasy ulgowe można wyku­
pywać też indywidualnie bezpo 
średnio w biurach skierowań. 
Otrzyma je każdy związkowiec, 
który przedstawi zapotrzebowa­
nie ze swej rady zakładowej.

Matki posiadające dzieci w 
wieku przedszkolnym mogą o- 
trzymać ulgowe skierowania do 
licznych domów wypoczynko­
wych przeznaczonych specjalnie 
dla matki i dziecka.

Ceny ulgowych skierowań 
zwykłych i skierowań do do­
mów dla matki i dziecka wyno 
szą od 120 do 220 zł za 14-dnlo- 
wy pobyt, w zależności od za­
robków wczasowicza.

Państwo w państwie
czy równouprawnieni obywatele?

„Jesteśmy armią ludu, któj prasa cywilna wie niemało i 
ra służy ludowi i jest pod- i wielokrotnie na te tematy pi­

sała.porządkowana jego władzy, 
a więc i kontroli".

JOWYŻSZY cytat, który 
posłużył mi za prawdzi­

wie piękne motto do dzisiej­
szego artykułu, zaczerpnęłam 
z nr 243 „Żołnierza Wolnoś­
ci“. Przepisałam go in ex­
tenso z art. pt. „O stosunkach 
między wojskiem, a społe­
czeństwem“, przepisując go 
zaś doskonale doprawdy pa­
miętałam o wielu bardzo po­
ważnych osiągnięciach nasze­
go wojska. To ostatnie zda­
nie jest nie tylko skromną 
laurką składaną przez cywi­
la (tym razem przedstawicie­
la prasy cywilnej) naszemu 
wojsku, ile głównie upewnie­
niem autorów artykułu z 
„Żołnierza Wolności“, że o 
tych poważnych osiągnięciach

Projekt plenii 5-letniego
dla żeglugi
• Dokończenie ze str. 1
rym Zmniejszono wielkość 
poprzednio żądanych dodat­
kowych sum.

W czasie dyskusji na po­
siedzeniu komisji, w której 
zabierali m. In. głos: z-ca
przewodniczącego PKPG 
Lesz, minister Popiel, posło­
wie z woj. gdańskiego oraz 
posłowie członkowie Komisji, 
dokładnie przeanalizowano 
nowe propozycje PKPG i re­
sortu.

Ostatecznie komisja uzna­
ła, że należy:

1) na fundusz rozbu­
dowy floty, którego ce­
lem jest osiągnięcie omawia­
nych 25 proc., przeznaczyć m. 
in. cały wpływ dewizowy, u- 
zyskany z eksploatacji trzecji 
pierwszych dziesięciotysięcz- 
ników. Ponieważ te trzy dzie 
sięciotysięczniki można bę­
dzie eksploatować już w 
pierwszs'ch latach pięciolat­
ki, dewizy uzyskane tą dro­
gą będą znaczne i umożliwią

gólna ich ilość wyniosła 15 
tys. w 5-latce. Z tym stano­
wiskiem nie zgodziła się wię­
kszość posłów. Stwierdzono, 
że potrzeby mieszkaniowe 
każdego resortu są bardzo 
duże a zarazem słuszne. 
Chcąc zwiększyć przydziały 
mieszkań dla resortu żeglu­
gi, należałoby więc,, obciąć“ je 
innym resortom. Jak poinfor 
rncwał min. Popiel, resort bę 
dzie nadal domagał się pod­
wyższenia ilości izb dla pra­
cowników żeglugi.

Pod koniec obrad pos. pos. 
Popielas 1 Gumiński zgłosili 
dodatkowe wnioski, w któ­
rych domagali się stworzenia 
warunków d:la aktywizacji 
żeglugi śródlądowej i rozwi­
nięcia budownictwa dróg 
wodnych. Dyskutując nad tą 
sprawą uznano, że należy 
powołać specjalny organ ko­
ordynujący zagadnienia bu­
downictwa i eksploatacji 
dróg wodnych.

Po wprowadzeniu popra-

niego dla resortów kolei i 
żeglugi, został on w dniu 
15.10 przyjęty przez komisję.

Zj)uiotne spramy
spółdzielczości produkcyjnej

zakup do 1960 r. czterech no- wek do projektu planu 5-let 
wyeh statków.

2) Na doinwestowanie por­
tów przeznaczyć ogółem 181 
min. zl, w tym na wyposaże­
nie portu szczecińskiego 110 
min. zl.

3) Na inwestycje w dzie­
dzinie rybołówstwa (zaple­
cze lądowe i urządzenia por 
towe) uznano za konieczne 
przeznaczyć dodatkowo kwo 
tę 75 min. zl. Suma ta jest 
znacznie mniejsza od propo­
nowanej przez resort, gdyż 
w czasie dyskusji na komisji 
•twierdzono, iż obecne zaple­
cze lądowe dla rybołówstwa 
nie jest w pełni wykorzysta­
ne.

Oddzielny problem, który 
był szeroko dyskutowany na 
Komisji, to sprawa mieszkań 
dla pracowników resortu że­
glugi. Min. Popiel postulował 
o umieszczenie w planie do­
datkowo 3.800 izb, tak by o-

„Miss świata 
1956ii

LONDYN (PAP). Mury gma­
chu wielkiego dancingu „Lyce­
um“ sadrżały, kiedy licznie 
jgrwaadzona publiczność oklas- 
Swrkła nowokreowaną „miss 
Wiata 1956“ Niemkę, Petre 
Schurmann podczas wręczania 
jej przez jury palmy pierwszeń 
stwa. Zielonooka blondynka za 
inkasowała przy tej okazji czek 
na sumę 500 funtów szterlłngów 
i czerwony automobil sportowy 
najnowszej produkcji.

„Miss świata 1956 r." Petre 
Schurmann ma obecnie 23 la­
ta. Posiada 169 cm wzrostu. Ob­
wód jej biustu wynosi 84 cm, 
w talii ma 51 cm, w biodrach 
mierzy 84 cm. Marzeniem jej 
jest zostać aktorką filmową. Pe 
tra jest studentką filozofii w 
Kolonii i mówi płynnie po an­
gielsku i francusku. Poza tym 
od czasu do czasu pozuje w cha 
rakterze modelki

Drugie miejsce przyznano 
„miss USA“ Betty Lane Cher­
ry. 20 lat.

öalsze miejsca zajęły: 3) Ri­
na Weiss — miss Izraela — 1S 
Ut, 4) Midorikl Tokura — miss 
Japonii — 20 lat, 5) Anne Rye 
Wielsen ~ miss Danii — 19 lat, 
6) Ewa Brann — miss Szwecji 
— 20 lat.

W konkursie uczestniczyły 
najpiękniejsze kobiety 24 kra 
jów.

Symboliczny tron „bogini pię 
kności“ opuściła zeszłoroczna 
„miss świata 1955“ — Wenezu­
elka.

Jednak zupełnie nie zależ­
nie od faktów, które napawa­
ją nas radością są i Inne, z 
których jesteśmy mniej dum­
ni. Są też i fakty, wobec któ­
rych rozkładamy nieco bez­
radnie ręce i fakty do jakich 
prasa (szczególnie ta prowin 
cjonalna) nie wie jak się w 
ogóle ustosunkować, by nie 
być przypadkiem posądczoną 
o animozję do własnej, ludo 
wej armii.

Piszę to wszystko dlatego, 
by podkreślić, że tak jak zro­
zumiała może być dla mnie 
sztucznie stworzona granica 
między wojskiem a cywil 
nym społeczeństwem w okre­
sie międzywojennym, tak nie­
pojęta jest dla mnie granica 
podziału między wojskiem 
ludnością cywilną diziś. ów 
„awangardyzm wojska“ w 
Polsce Ludowej jest zbytecz­
ny, a wyłamywanie się spod 
kontroli opinii publicznej 
wręcz szkodliwe.

Jeszcze raz — bynajmniej 
nie ze strachu przed rnundu 
rem — podkreślam, że zdaję 
sobie sprawę i z zadań i 
charakteru i z osiągnięć na­
szego wojska, ale równocześ­
nie stawiam sobie pytanie, 
czym tłumaczyć ów „awangar 
dyzm“ wojskowy, obserwo 
wany choćby na Wybrzeżu (a 
ściśle w Gdyni), jak pogodzić 
ów piękny cytat z praktycz­
nym życiem.

SPRAWY 
MIESZKANIOWE

rvDSKOCZĘ na chwilę, o- 
czywiście tylko pozor­

nie, od tematu. Co pewien 
czas prasa i radio, częściej 
jeszcze WRN i MRN w Gdy­
ni nawracają do spraw Czer­
wonego Grabówka,, do jego 
straszliwych warunków mie­
szkaniowych, gdzie 6.500 osób 
nie mieszka, a gnieździ się w 
617 barakach —• „pomniku“ 
bieda — budownictwa mię­
dzywojennych lat.

Co pewien czas wśród en­
tuzjastycznych prasowych ar­
tykułów „tam się buduje“, a 
„tu wyrastają“ trafia się ar­
tykuł — ponury obrazek ilu­
strujący nagą prawdę z gdyń

O Dokończenie ze str. 1
dalsza pomoc państwa powin­
na iść w kierunku stworzenia 
w spółdzielniach takiej bazy 
ekonomicznej, która by za­
pewniła szybki rozwój gospo­
darki zespołowej. Mówca po­
stulował również, aby POM-y 
miały charakter przedsię­
biorstw usługowych, a nie 
instancji nadzorujących go­
spodarkę spółdzielczą.

W dyskusji zabrało głos kil 
kunastu posłów. Mimo to, że 
poszczególni posłowie wyra­
żali różne poglądy na sprawy 
wysunięte przez pos. Jawor­
skiego, jednak wszyscy akcen 
towali to, co wyraził w swym 
wystąpieniu pos. Elczewski, 
mówiąc: „Stoimy na stanowis 
ku rozwoju i umocnienia spół 
dzielczości produkcyjnej, u- 
dzielania elastycznej, skutecz 
nej pomocy dla nich. Podkreś 
lamy, że nie ulega zmianie 
kierunek na socjalistyczną 
przebudowę wsi. W naszej 
polityce musimy jednak wpro 
wadzić poważne zmiany“.

Zastanawiając się nad sprawą 
słabych spółdzielni, nad wnios­
kami członków o wystąpienie z 
nich lub o ich rozwiązanie, nie 
którzy posłowie kategorycznie 
przeciwstawili się tendencjom 
do rozwiązywania spółdzielni, 
wysuwając konieczność neutra­
lizacji nastrojów likwidator- 
skich, gdyż — jak stwierdzi! 
pos. Wysocki — może to wywo­
łać zły skutek w innych spół­
dzielniach. Jednakże większość 
posłów poparła stanowisko prze 
wodniczącego Rady Spółdzielczo 
ści Produkcyjnej, żę część sła­
bych spółdzielni należy rozwią­
zać, gdyż nie pomagają one roz 
wojowi spółdzielczości, a utru­
dniają go.

Część posłów -ostro wystą­
piła przeciwko prasie i radio, 
stwierdzając, że prasa zbyt 
wiele krytykuje, a za mało 
pokazuje dorobek spółdzielni. 
Pos-. Star os zarzuciła prasie, 
że niejednokrotnie dlaje nie-

Wysocki o-skarżył prasę, ze 
jakoby wytwarza tendencje 
likwidatorskie.

Sprawę tę szerzej wyjaśnił 
pos. Elczewski twierdząc, że 
o błędach, wypaczeniach trze­
ba mówić publicznie. Bez na­
piętnowania wypaczeń dale­
ko nie zajdziemy. Musimy 
mówić o tym my, bo inaczej 
będzie mówił i mówi o tym 
wróg.

Komisja przyjęła wniosek 
zgłoszony przez pos. Elczew- 
skie-go, aby powołana podko 
misja opracowała na podsta­
wie dyskusji i referatu wnios­
ki w sprawie dalszego rozwo 
ju i umocnienia spółdzielni 
produkcyjnych. Wnioski te. 
po zatwierdzeniu przez Ko­
misję, przedłożone zostaną 
wraz uwagami do planu 5- 
letniego w rolnictwie dla roz­
patrzenia przez Prezydium 
Rządu.

sprawdzone informacje. Pos. I spraw ucSów

Mennn i Eden
kandydatami 
do nagrody pokoju
Nobla

LONDYN (PAP). Krishna Me- 
non indyjski minister bez teki 
oraz premier W. Brytanii An­
thony Eden przedstawieni są do 
nagrody pokojowej Nobla na 
rok 1956. Nagroda ta przyznana 
będzie przez komitet Nobla par 
lamentu norweskiego w dniu 10 
grudnia br.

Liczba kandydatur do tej na­
grody wynosi w tym roku 36 
osób.

Wśród tegorocznych kandyda­
tów figuruje również premier 
Indii Nehru, b. premier francu­
ski Mendes France, którzy kan­
dydowali także w roku ubie­
głym oraz sekretarz ONZ Dag 
Hammarskjoeld.

W roku ubiegłym nagroda po 
_ koju Nobla przyznana została 

Międzynarodowej Organizacji doI Snraw

skich piwnic i suteren, z de­
kapitalizujących się, nie od­
nawianych od 1939 r. bloków 
ul. Świętojańskiej, zapowia­
dających niedaleką, ale kom­
pletną ruinę, albo—w najlep 
szym wypadku — niewspół­
miernie olbrzymie sumy na 
remonty.

Gdynia — miasto posiada­
jące najwyższy w woj. gdań­
skim stopień zagęszczenia 
(1,97 mieszk. na izbę), Gdy­
nia — miasto corocznie krzyw 
d-zo-ne w rozdziale kwot na 
kapitalne remonty (WRN dy­
sponując kwotą 87 min, zł na 
kapitalne remonty przyznało 
Gdyni w br. 9 min. zł, czyli 
znacznie mniej niż Elblą­
gowi) Gdynia (i tu wracam 
do tematu) to właśnie mia­
sto szczególnie umiłowane 
przez wojsko i rodziny woj­
skowych. Co do tego, że do 
przydziału mieszkań mają 
prawo wojskowi, nie trzeba 
nikogo przekonywać, warto 
natomiast przekonywać miej­
scowe i najwyższe władze 
wojskowe, że niezrozumiała 
komasacja mieszkań dla woj­
skowych przede wszystkim w 
Gdym jest pociągnięciem wy 
bitnie niezdrowym dla ogól­
nej sytuacji mieszkaniowej 
tego miasta, w którym 987 
rodzin spośród ludności cy­
wilnej mieszka w budowni­
ctwie grożącym zawaleniem, 
w którym 192 baraki wyma­
gają natychmiastowej roz 
biórkl.

W takiej sytuacji nie je­
stem w stanie zrozumieć kwa 
terunkowej polityki gdyń­
skich jednostek wojskowych 
i nie tylko kwaterunkowej. 
W tej sytuacji nie potrafię 
pojąc stanowiska gdyńskich 
władz wojskowych, które 
dotychczas: z opuszczonych 
przez siebie biur i urzędów 
ani jednej izby nie oddały 
ludności cywilnej, choć i So­
pot i Wrzeszcz i Gdańsk stać 
było na ten nie tyle „ludzki“ 
ile po prostu obywatelski i 
sam przez się zrozumiały 
gest.

NIE TĘDY DROGA
rj APUSCMY lepiej zasłonę 

na procent izb z nowego 
budownictwa w Gdyni (właś­
nie w jGdyni!) przejmowa­
nych bez skrupułów przez 
wojsko — obojętnie — zie­
lone czy granatowe. Sytuacja 
na tym odcinku w Gdyni jest 
chyba niepowtarzalna, jak 
niepowtarzalne, sądszę, są for­
my porozumiewania się np. 
między Dow. Marynarki Wo­
jennej, a prawym gospoda­
rzem terenu — Prez. MRN w 
Gdyni. Te formy niczym nie 
przypominają motto dzisiej­
szego artykułu, a owszem w 
pełni podkreślają „awangar­
dyzm wojskowy“, reprezento­
wany stale jeszcze przez część 
kadry wojskowej. Załatwia­
nie np. spraw dotyczących 
miasta, a konkretnie spraw 
lokalowych nie w gmachu 
Prez. MRN, jak przystoi a w 
gmachu Dow. Marynarki Wo­
jennej, jest faktem bez pre­
cedensu. Wzywanie do siebie 
gospodarza (zamiast złożenia 
mu urzędowej wizyty) jest m. 
in. umniejszaniem roli i po­
wagi Prezydium MRN.

Możliwe, że moje stanowis­
ko spotka się z ostrą odpra­
wą ze strony Dow. Mar. Woj., 
ale nawet i ta ewentualność 
nie wstrzyma mnie od stwier­
dzenia, że Dow. Mar. Woj. 
winno zmienić swój stosunek 
i do władz terenowych i do 
potrzeb miasta.

Zasugerowanie się własny­
mi potrzebami (tych potrzeb

Chcemy wierzyć, że poseł 
Studziński będzie w stanie 
powstrzymać nieproporcjo­
nalnie duże wymagania loka­
lowe swych wyborców w 
mundurach i zdoła przeko­
nać, że ich dotychczasowa 
gdyńska polityka kwaterun­
kowa jest błędna, że zdoła 
ich przekonać, jak niezbędne 
jest zachowanie proporcji 
między ich potrzebami, a po­
trzebami robotników porto­
wych, marynarzy PMH, ry­
baków, robotników przemy­
słu przetwórczego i tych 
wszystkich, których warun­
ki lokalowe są wręcz urągo­
wiskiem.

Wierzymy posłowi Studziń­
skiemu, jak wierzymy inne­
mu posłowi ziemi gdańskiej, 
wicepremierowi Jędrychow- 
skiemu, który podał do wia­
domości, że w roku przyszłym 
wszelkie oddawane do użyt­
ku Izby przekazane zostaną 
do wyłącznej dyspozycji MRN 
w Gdyni.

Poseł Studziński zna prze­
cież potrzeby walącego się 
Grabówka, chcemy więc wie- 
rzyć, że wpłynie m. in. na odr 
danie ludności cywilnej 30 
proc. izb, które jeszcze na 
rok bieżący przewidziane są 
dla wojska.

Więź wojska z ludem nie 
będzie kryła się w sloganach, 
jeśli zrozumiane, docenione, 
uznane 1 uszanowane będą 
wzajemne potrzeby.

Prawdziwa i serdeczna 
więź wyjdzie poza slogan, 
jeśli nikt w społeczeństwie 
nie będzie doszukiwał się dla 
siebie niezrozumiałego pry­
matu. Wiemy jasno, że woj­
sko ma „specyficzną rolę i za­
dania“ ale to „nie wyklucza 
dalszej demokratyzacji sto­
sunków pomiędzy wojskiem, 
a społeczeństwem“ („Żołnierz 
Wolności“),

A w zakończeniu pod adre­
sem Prez. WRN: czy tylko 
władze wojskowe są odpowie­
dzialne za swoją mieszkanio­
wą politykę? Czy nikt ich do 
tego nie upoważnił? Kto — 
jeśli nie WRN —• wyraz ił 
zgodę na tak wysoki procent 
izb oddawanych corocznie 
wojsku, choć doskonale zna 
tragiczne warunki mieszka­
niowe ludności cywilnej?

Ktoś tu się dał zasugero­
wać nie tyle „potrzebami“, 
co owym, powtarzanym pa­
rokrotnie w niniejszym arty­
kule „awangardyzmem“.

Ir. Pawlina-Chybowska

0 perspektywach rozwoju
naszego handlu morskiego z Jugosławią
1 o naszym tranzycie
Wywiad z dyrektorem „C. Hartwig“ 
Stanisławem Kogutowskim

Egiptu, Morza Czerwonego 
1 Zatoki Perskiej. Wyglądało­
by to w ten sposób, że nasze 
statki, zdążające np. do Chin, 
a wiozące zarazem małe par-

W ub. miesiącu bawił w 
Jugosławii dyrektor naszego 
przedsiębiorstwa spedycyjne 
go „C. Hartwig“ w G*dyni 
Stanisław Kogutowski. „Har 
twig“, jak wiemy, zajmuje
się organizacja i koordyna-j frwsru do nortów IVIorza cją przerzutu masy towaro- j lŁwal u ao P01!0'; fiorza 
wej przez port. Przedsięblor Czerwonego czy Zatoki Per- 
stwo t0 ustala najwłaściw-j skiej nie będą potrzebowały
rZ,*'S aby6 wvktnywanä I za™ijać dio tych portów, lecz 
transakcja była opłacalna, zostawią tę CzęSC łaounku W 
Zajmuje się ono także tech­
niczno - organizacyjną stro­
ną dostarczania towarów do 
portu.

Dyrektor Kogutowski, któ 
ry wyjechał do Jugosławii z 
ramienia Centralnego Zarżą 
du ~

Rijece, skąd transporty jugo­
słowiańskie dostarczą go do 
miejsca przeznaczenia. Da 
to ogromne korzyści dla na­
szego handlu zagranicznego

. . . (oczywiście, bez uszczerbkudu Transportu i Spedvcu . ..
Międzynaradowych Minister-| ^la floty) 1 pozwoli wywiązać 
stwa Handlu Zagranicznego,! się Polsce Z umów handlo- 
zapoznal się tam dokładnie! wvch

możliwościami nawiązania 
współpracy z Jugosławią w 
dziedzinie transportu i spe­
dycji.

— Jaki był cęl vjyjazdu pa­
na dyrektora do Jugosławii?

Głównym celem było zba­
danie możliwości korzystania 
naszego handlu zagraniczne­
go z terenu Jugosławii pod 
względem transportu lądo­
wego i morskiego oraz zaofia 
rowanie Jugosłowianom na­
szych dróg morskich i lądo­
wych. Zadaniem moim było 
także uzyskanie jak najniż­
szych stawek na przewozy 
kolejowe na terenach Jugo­
sławii i przeładunkowych w 
portach. i

— W jakim stopniu cel ten 
został osiągnięty?

Dotychczas zdarzało się, że 
musieliśmy wycofywać się z 
pewnych kontraktów bardzo 
korzystnych dla nas z punktu 
widzenia handlowego, lecz nio 
korzystnych pod względem 
transportu. Trudności takie 
istniały szczególnie w dosta­
wie żelaza, cukru 1 drobnicy 
do portów Zatoki Perskiej. 
Obecnie Jugosławia przezna­
cza do óbsługi tych portów, 
a tym samym pozwala rozwią 
zać nasze trudność! w tej dzie 
dżinie, statek o wyporności 4 
tys. BRT.

— Jakie są możliwości do­
raźnej dostawy naszych to- 
w ar ów przez Rijekę do Indii 
i Indonezji?

m , , , ., . Iw tym wpadku istnieją
Trudno tu mowie o jakimś możliwości, jednak nie tak 

całkowitym doprowadzeniu korzystne dla nas, jak w po- 
wspomnianych spraw do koń przednim, ponieważ nie leży 
ca, gdyż były to rozmowy t0. w gestii Jugosławii, lecz 
wstępne, niemniej jednak armatorów niemieckich, 
podroż swoją uważam z wie- szwedzkich i amerykańskich, 
lu względów za bardzo ko- n 
rzystną dla naszego handlu “ Czy nastąpiło także po-
zagranicznego. Przede wszyst w. V3rawte Voz?Z
kim stwierdzić należy, iż ta- '^Munkow Jugosłowian 

i •• skich dla polskich portow i > J P twe w Jugosławii są naszych dróg transporto- 
bardzo niskie. Korzystają z 
nich przeważnie Węgry, Cze-1 ‘ . .
chosłewacja i Austria. My' “ Porozumienie w całym
uzyskaliśmy to, że przywile- ^e®c> słowa znaczeniu nie na­
je, obejmujące transporty st3P;ło> jednak możliwości 
wspomnianych państw, zasto- ‘Stnieją. Wiemy przecież, że 
sowane zostaną do towarów Jugosławia prowadzi obrót 
polskich. Koleje Jugosłowian- Gwarowy z Norwegią, Szwe- 
skie skłonne są nawet do u- c^, Panią, Finlandią i China- 
dzielania specjalnych ulg mi- ze swe3 strony żą­
dl a towarów polskich, tran- Pewmliśmy Jugosławię, że 
sportowanych przez Jugosła- wszelkie towary, wysyłane 
wię np. do Grecji. j zarówno do krajów skandy-

, * _ ! nawskich, jak i do portów za-
Umozliwiono nam także ko- j chodmich, a nawet do Chin, 

rzystaaie z jugosłowiańskiej mogą być u nas* w każdej 
floty, która obsługiwać może chwili załadowane i wysłana 
porty Turcji i Grecj;, Syrii, -

Tłum i jednostka
Opinia prof.
Chatasinsüiego
złożona
na procesie
„grupy Kulasa“

drogą wodną lub lądową. 
Przedstawiciele jugosłowiań­
scy okazali duże zaintereso­
wanie tą sprawą, czego nie 
można powiedzić o naszych 
resortach handlu, żeglugi i 

Wzmagającej się wymianie kolejnictwa. A moim zdaniem 
Strzałów między Obleganymi w należałoby kontynuować te 
gmachu UB a oblegającymi ten' J ,
gmach towarzyszyło zanikanie 1 o zmowy pod egidą wymie- 
świadomości wspólnych wię- nionych resortów. Jest to dla 
zów społecznych i ludzkich, nas tym bardziej ważne, że 
Wzburzenie zostało spotęgowa- Knans niatniezv nnłslm - in­ne z chwila, gdy padli pierwsi ■łans płatniczy poJSKO JU 
ranni. gosłowianski jest dla nasi me-

Pod wpływem silnego afektu korzystny. A więc, jeżeli nie 
wzburzenia moralnego w takich opłaca Siię nam sprzedaż to- 
okolicznościach jednostka mo- waru tn nrzv—gła zatracić zupełnie lub częś- .U’ to sprzedawajmy przy 
ciowo świadomość nielegalnego najmniej usługi. Możliwości

POZNAŃ (PAP) W 9 dn;u lub antypaństwowego charakte- W tym kierunku są duże.
. . _ " . jru swoich czynów.toczącego się w Poznaniu pro-j _ 0pinia moja _ stwierd Jugosławia obecnie ekspor- 
cesu przeciwko Januszowi biegły — nie wyklucza istnienia tuje do Chin nasiona, a Chi- 
Kulasowi i 7 innym oskarżo- ’ ' '
nym zeznawali, jak wiadomo, 
ostatni świadkowie. Po ich 
przesłuchaniu sąd zapoznał 
się z cpinią biegłego — socjo­
loga profesora Uniwersytetu 
Łódzkiego, członka Prezy­
dium Polskiej Akademii 
Nauk — dr Józefa Chałasiń- 
skiego. Złożył on oświadcze­
nie na okoliczność wpływu 
tłumu, na zachowanie się 
oskarżonych w dn. 28 czerw' 
ca br.

Prof. Chałasiński mówńł
nikt nie neguje) i równoczes-;in. o wpływie, jaki wywarły na-szcza świadków, wynika, że anś

rozbrajanie czołgów, ani rewido 
wanie mieszkań funkcjonariu- 

- no azieci. w rej atmosferze u navnia
jest formą zacieśniania wię- ludzi normalnych efekt wzbu­

rzenia moralnego musiał mieć 
wielką siłę i był trudny do opa 
nowania przez jednostki, które 
mu podlegały.

nyXrUywiddualnych W W
kach. Podkreślam jednak z na­
ciskiem, że działanie pod wpły 
wem nastroju tłumu w takich 
okolicznościach, jak wypadki 
poznańskie, zmiienia psycholo­
gię postępowania jednostki w 
tak zasadniczy sposób, że o ist 
nieniu zamiaru zbrodniczego w 
takiej sytuacji nie można wnio 
skować przez analogie z forma! 
nie podobnym postępowaniem 
w normalnych sytuacjach życia 
społecznego lub też na podsta­
wie wnioskowania i domyślania 
się motywów postępowania z 
biografii oskarżonego.

Z relacji oskarżonych, a zwła

ne izolowanie się od potrzeb itłuI? wieści o tym, ze funkcjo
nariusze UB rzekomo strzelają miasu a społeczeństwa nie j(0 Uzieci. W tej atmosferze u
ludzi

zi z tym społeczeństwem, z 
którego przecież właśnie wy­
wodzi się część niższych i 
wyższych oficerów wojsiko- 
wych.

Z

POSEŁ NIE TYLKO 
DLA WOJSKA

tego społeczeństwa wy­
rósł m. in. jeden z do­

wódców Mar. Woj. — Stu­
dziński, poseł ziemi gdań- 
słriej. Wierzymy, że równie 
bliskie są mu sprawy wybór-

szy Urzędu Bezpieczeństwa, ani 
poszukiwanie broni nie da się 
w tych okolicznościach sprowa­
dzić do zamiarów zbrodniczych, 
jakkolwiek zamiary zbrodnicze 
mogły tu współdziałać.

Do socjologicznej istoty zja­
wisk, o których tutaj mowa, na 
leży to. że obok siebie występu 
ją ludzie o szlachetnych inten 
cjach i ludzie o zamiarach zbro 
dniczych i razem popełniają czy 
ny formalnie takie same. Na 
tym również polega społeczna 
groza tych zjawisk, nic bowiem 
nie jest tak groźne dla społe­
czeństwa. jak te sytuacje zbio­
rowe, których pozytywne uczu 
cia moralne i społeczne, jak 
współczucie _ i litość, poczucie

CÓW bez munduru, jak wybór |wości Shillingford koło OxförduiJ^^^okruciehSS’i^bro- 
CÓw w mundurach. Sprawv odbyły się mistrzostwa świata dnią.
,„Av , . w... oraniu. Zawodnicy z 13 kra, ch którzy już wkrótce ZS-j jdw — pierwszego dnia zawo-

W Anglii
odbyły się
mistrzostwa świata
w oraniu

LONDYN (PAP). W miejsco-

tych dniach kontraktu dostar 
czą Jugosławii 40 tys. ton ty­
toniu. Warto więc, by i tą 
sprawcą zainteresowała się 
nasza flota. Dotychczas jed­
nak nikt z oficjalnych przed­
stawicieli naszego kraju nie 
udał się do Jugosławii celem 
kontynuowania nawiązanych 
rozmów.

Rozmawiał H. Dy jęta

!<W1jTf.II
l&a

siedlą bloki przy ul. Abraha­
ma (!) i tych z Czerwonego 
Grabówka, na którym rodzą 
się rachityczne dzieci.

JOW
dów zaorywali pługiem na ezes 
ściernisko, w drugim dniu mi­
strzostw — lakę. Mistrzem świa 
ta został 30-letnł rolnik z Irlan­
dii ttólnocnej, Hugh Barr.

16 hm., w dziesiątym dniu 
procesu głos zabrali oskarży­
ciele.

Jako pierwszy przemawiał 
prokurator Muszyński,
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..CZYTELNIK" 
Zamówienia 1 wpłaty na pre 
numerate kwartalna „Dzien­
nika Bałtyckiego'- przylmuja 
listonosze 1 wszystkie urzędy 
pocztowe — Cena prenume­
raty wynosi kwartalnie 15 zł 
.Dziennik Bałtveki'‘ można 
nabyć we wszystkich punk­
tach sprzedaży dzienników

1 czasopism. 
Gdańskie Zakł. Graf 

Gdańsk
Druk:

Zam. A/413 —. W-7-3369



NR 248 (3834) DZIENNIK BAŁTYCKI M

pNMiiii
17 bm. odbędą się następują­

ce zebrania: OK FN nr 78 — 
godz. 18 w świetlicy ZSE (ul 
Matejki 3 we Wrzeszczu), OK 
FN nr 80 — godz. 13 w świetli­
cy PBSE (Rutkowskiego 26 we 
Wrzeszczu), OK FN nr 83 —
godz. 18 w świetlicy ZW Ocieni 
nlałych (Wrzeszcz, ul. Partyzan 
tów 58), OK FN nr 88 — godz. 
18 Sp. „Technika“ (Wrzeszcz, 
ul. Grunwaldzka 47a), OK FN 
nr 110 — godz. 18 świetlica sto­
czniowca (Wrzeszcz, ul. K. Mar 
ksa 135), OK FN nr 125 — godz.
17 Dom Stoczniowca nr 7 (Oli­
wa, Pomorska 68).

* * »

OK FN nr 94 we Wrzeszczu 
zaprasza mieszkańców ulic: Ko 
chanowskiego, K. Marksa, Dziel 
nej i Klinicznej na zebranie 
sprawozdawczo - wyborcze, któ 
re odbędzie się 19 bm. o godz,
18 w świetlicy Wytwórni Wy­
robów Bursztynowych we W’rze 
szczu przy ul. Kochanowskiego 
14.

* * *

OK FN nr 120 w Oliwie zapra 
sza mieszkańców komitetów 
blokowych nr 89, 90 i 92 na ze­
branie wyborcze do OK FN 120; 
zebranie odbędzie się w dniu 
18 bm. (czwartek) o godz. 18 w 
świetlicy przy ul. Asnyka nr 
9, I P.

Wielki dzień inwalidów wojennych na Wybrzeżu

Wraz z nowym związkiem
rodzi się nadzieja
radykalnej ‘

Sala teatralna Technikum Przemysłu Okrętowego z tru­
dem pomieściła wszystkich inwalidów, którzy przybyli tu 
na wieść o mającym powstać związku. Ci co się spóźnili, 
zajmowali miejsca na galerii, lub stawali pód ścianami, bli 
żej stołu prezydialnego, by lepiej słyszeć o czym będzie 
mowa, by ani jednego słowa nie uronić z tej ważnej na­
rady.

Dla inwalidów wojennych i wojskowych z Wybrzeża o- 
statnia niedziela była wielkim dniem. Po 6-letniej przer­
wie znowu zebrali się razem, by zorganizować własny zwią­
zek, który będzie ich bronił, będzie walczył o ich słuszne 
prawa, pomoże każdemu z nich zabezpieczyć podstawy by­
tu dla siebie i rodziny, brać czynny udział w poprawie ży­
cia w Polsce Ludowej

W głosie przybyłego z 
szawy red. Ludwika Kc 
skiego brzmiała sima 
wzruszenia, gdy przed

War-! Stąd też normy nie były dosto 
•»h-'v;-' so wane do możliwości inwali- 
• ''idów faktycznych, którzy czy­

nu t3 nj4C rozpaczliwe wysiłki dla ich 
; «.a W: 1 wykonania rujnowali jeszcze

c.ió 7Phr9Tivm ioWbardziej swe zdrowie. Kto mi- się zebranym, jako p cw ■ nla wszystko nie mógł podołać
czący 65-os ob-w ego Kcmue- wygórowanym wymaganiom, o- 
tu Organizacyjnego, który się'trzymywał cierpką odprawę w 
zawiązał w Warszawie i dolej J? “*•
pory opracował juz . projsk

inwalidzkiej, o reaktywo- za granica otacza się ich po- 
wanie spółdzielczości inwą ważaniem i szsncunkiem. 
lidzkicj, uwzględniającej Wnioski i postulaty niedziel 
odpowiednie do możliwo- neg0 zebrania przekazane bę 
ści inwalidów branże i ada dą w Warszawie Zjazdowi 
ptację warsztatów, o zatra Krajowemu przez 12 wybra- 
dnienie inwalidów w han- nyC£ w niedzielę delegatów 
dla uspołecznionym przez 7 trójmiasta.
powierzani» im 1—3 osobj łIT ,, . , , .1 We wszystkich miastach po

wiatowych odbędą się podob 
ne zebrania, zakończone rów 
nież wyborem delegatów na 
Zjazd Krajowy, który zatwier 
dzi statut związku i wybierze 
władze centralne.

Oilg ; , teatr w Gdańsku

TEATRY 
GDAŃSK _ Teatr Wielki —

„Cyrul k sewilski" — g. 16 — 
(przedst. dla szkół) — „Matka“
— g. 19.

Młodz. Dom Kultury — ul. 
Wajdeloty 13 — „Freuda teoria 
snów" — g. 19,15.

Teatr przy ul. Białowieskiej
— „Ptak" — g. 19.

GDYNIA —- Dramatyczny — 
nieczynny.

KINA
wg inform Okr. Zarządu Kin 

w Gdańsku
GDANSK — „Leningrad“ — 

„Salto mortale" od 1. 14 — NRF
— g 16, 18 i 20. „Kameralne“
— „Opowieść o złym wietrze“ 
radź. _ g. 9.30 i 10.30. — „Ju­
tro będzie za późno" od 1. 16
— włoski — g. 11.30, 13.30, 18.30 
i 20.30. — „Ogrody ara skałach"
— belg — g. 16.30 i 17.30.
WRZESZCZ — „ZMP-owiec" — 
„Krwawa droga" — od 1. 
14 — jugosł. — g. 16,
18 i 20. „Bajka“ — „Karuze­
la miłości" od 1. 14 — węgier.
— g. 16, 18 i 20. NOWY PORT
— „1 Maja“ — „Wesoły chło­
pak" od 1. 12 — radź. — g.
16, 18 i 20. OLIWA — „Delfin“
— „Ulica złoczyńców" od 1. 16
— franc — g. 16, 18 i 20.

statutu Polskiego Związku 
Inwalidów Wojennych (nb. o- 
party na statucie z roku 1949), 
wystosował memoriał do KC 
Partii, uczestniczy w pracach 
komisji sejmowej rozpatrują 
cej sprawy inwalidów.

Sala trzęsła się od oklas­
ków, gdy red. Kochański od­
czytywał wspomniany memo 
riał do KC. W treści jego za­
wierało się przecież to wszy­
stko, o czym mówiło się w 
zamkniętym kółku, biadoliło 
lub zaciskało pięści, bo nie­
wiadomo było, kiedy i gdzie 
wystąpić z tym na publicz­
nym forum. Aż wreszcie zna­
leźli 6ię ludzie, którzy w pro 
stych i jasnych słowach me 
moriału wyrazili cały ogrom 
inwalidzkiej krzywdy i całą 
nadzieję na możliwość i real­
ność jej naprawienia.

Mimo wielu błędów, popeł­
nionych przez istniejący do 
roku 1950 Związek Inwalidów 
Wojennych RP rozwiązanie 
go inwalidzi odczuli jako dy 
skryminację i .sprowadzenie 
ich do roli ludzi niepotrzeb­
nych w myśl hasła „Murzyn 
zrobił swoje, Murzyn może 
odejść“. Był to akt nieprze­
myślany i szkodliwy, który 
przeszło 100-tysięczną rzeszę 
inwalidzką pozbawił nie tylko

GDYNIA — „Warszawa“ — 
godz. 14 — „Zdobycie Mount
Everest" do piątku włącznie —
„Trzej muszkieterowie" od 1. 121 . . . , - , , .— franc. — g. 16, 18.30, 21. „At-! opieki, lecz także wychów a- 
lantic“ — „zakochani z Vina, nia politycznego i oddziaływa 
Borghese" od 1. 18 — włoski —i nia kulturalno - oświatowe-
fkąż dla inny ZacdhEr“ od T g°. c° w nierzadkich Wypad

kach wiodło do ulegania wro-

W końcu CSI zlikwidowano i 
wraz z majątkiem włączono do 
CZSP, co oznaczało skazanie in 
walidów na nie rokującą żad­
nych szans rywalizację z pełno 
wartościowymi, zdrowymi pra­
cownikami.

W tej sytuacji podnosiły się, 
coraz liczniejsze i coraz donoś 
niejsze głosy, domagające się 
wskrzeszenia organizacji in­
walidzkiej. Będzie nią przy­
chodzący właśnie na świat 
Polek! Związek Inwalidów 
Wojennych.

Państwo nie odmawia inwa 
lidom pomocy i opieki. Istnie 
je cały szereg ustaw i dekre­
tów, określających inwalidz­
kie prawa i przywileje. Zada­
niem nowego związku będzie 
czuwać nad tym, by ta opie­
ka państwa była wykonywa­
na i pogłębiana, a nie wypa­
czana, jak to się dzieje obec­
nie. Nowy związek ma być nie 
tylko rzecznikiem mas inwa­
lidzkich, lecz i pomocnikiem 
Partii i Rządu w rozwiązywa 
niu problemu inwalidzkiego.

A problem to niemały. 
Chodzi przede wszystkim 
o opracowanie wreszcie 
własnej, polskiej ustawy

wych punktów7 handlo­
wych przy zastosowaniu 
systemu prowizyjnego, o 
ustalanie zaopatrzenia w 
formie 2-częściowej renty 
(odszkodowanie za utratę 

zdrowia oraz dodatek wy­
płacany po zaprzestaniu 
stałej pracy łub przekro­
czeniu 55 lat życia). Rów­
nie pilne sprawy do załat­

wienia to domy inwalidzkie, 
leczenie, protezowanie, opie 
ka lekarska, radykalna po­
prawa bytu inwalidów — 
rolników.
Opieka moralna i ułatwie­

nie szybkiej rejestracji Pol­
skiego Związku Inwalidów 
Wojennych — oto, z czym 
zwrócił się do.KC PZPR Ko­
mitet Organizacyjny.

Namiętna, kilkugodzinna 
dyskusja potwierdziła w ca­
łej pełni celowość, palącą 
wręcz konieczność restytuowa 
nia organizacji zrzeszającej in 
walidów wojennych i wojsko­
wych. Dyskutanci przemawia 
li z pasją, odsłaniali rany sto 
kroć boleśniejsze pd otrzyma 
nych na polu bitwy, bo zada­
ne przez niesprawiedliwość, 
obojętność, biurokrację. W 
niektórych momentach, tern

(ab)

Społeczeństwo Gdańska pomaga kierownictwu robót w 
przygotoiuaniu teatru do rozpoczęcia budowy. Roboty 
szybko posuwają się naprzód. W ubiegłą niedzielę pra 

oowali żołnierze KB W.

Zbieranie znaczków przez młodzież
to nie maniactwo
ale pożyteczna lekcja poglądowe

Często zastanawiałam się i ce nic widząc doraźnych ko 
czy filateliści, ieśli jest ich 
w towarzystwie co najmniej 
dwóch, potrafią rozmawiać 
na jakiś inny temat poza fi­
latelistyką. Odpowiedź otrzy 
maiam w dniu, kiedy z gru 
pą filatelistów umawiałam 
się ha „służbową kawę". Po 
nie waż w tym czasie byłam 
jedyną osobą nie zajmującą
się kolekcjonowaniem znaca 
ków, miałam do wyboru (nie 
licząc oczywiście bezskutecz 
nych prób zwekslowania roz 
mowy na inne tory): albo
oddać się rozmyślaniom na 
tematy dowolne, albo słu­
chać o czym mówią pozo­
stali.

Słuchałam więc. Nie znam
peratura sali podnosiła się tak' się na takich czy siakich ząb-

18 — Włoski g. 16, 18.15 i 20.30 
GRABÓWEK — „Fala" „Romans 
pajaca" od 1. 16 — franc. — g. 
16, 18 i 20. CHYLONIA — „Pro­
mień“ — „Dzieci Hiroszimy" od 
1. 16 — jap. — g. 18 i 20. ORŁO­
WO — „Neptun“ — „Kochajmy 
własne żony" od 1. 14 
— g 16 i 18. RUMIA

gim wpływom.
Związek miała odtąd zastąpić 

spółdzielczość inwalidzka. Ta je 
dnak nastawiła się od początku 
nie tyle na szkolenie i wycho- 

NRD i wywanie inwalidów, ile na do 
„Auro- chodowość. Jak wyglądało to w

ra" ~ „Ulica“ od 1. 12 — radź. i praktyce? Aby wykonać plan, 
— g. 18 i 20. OBŁUZE — „Zwiąż j CSI rozpoczęła produkcję tzw. 
kowiec“ — „Salto mortale" od! inwalidów kosmetycznych, do-
1. 14 _ NRF — g. 19,30. jbrych fachowców pod byle pre

tekstem kierowano do lekarzy,
SOPOT — „Bałtyk" — „Ostat 

ni występ Grocka“ od 1. 16 — 
franc. — g. 15.30, 17.30, i 19.30. 
„Polonia“ — „Przed maturą" od 
1. 12 — jugosł, — g. 16 i 18.

MUZEA
Gdańsk — Muzeum Pomorskie 

*— Wielka Wystawa Dziel Sztuk1
— otwarta codziennie z wyjąt­
kiem poniedziałków od godz 
10—15, w niedz. g. 10—18.

Muzeum Marynarki Wojennej
— Gdynia. Bulwar Szwedzki — 
otwarte codziennie prócz ponie 
dztałków i dni poświątecznych 
od g. 10—15, w niedz. 1 święta 
od 10 do 17. W dniach od 1. 10 
do 14 10. br. wstęp bezpłatny.

Klub Politechniki Gdańskiej — 
Gdańsk — wystawa akwareli 
prof. Jana -Borowskiego czyn­
na w godz. od 10—19, w soboty 
od 10—13. W niedziele * świet? 
wystawa nieczynna. Wstęp bez 
płatny.

WYSTAWY
Gdynia — Świetlica PLO — 

ul. 10 Lutego 24 — Wystawa
prac malarskich prof. M. Mo- 
kwy od g. 10 do 18 — wstęp 
bezpłatny.

Sopot — Pawilony CBWA 
przy molo — XI Doroczna Wy­
stawa Okręgowa Związku Pol­
skich Artystów Plastyków • — 
malarstwo, rzeźba l grafika 
czynna codziennie (oprócz po­
niedziałków) od godz. 10—18,

by potwierdzili jakiś tam pro­
cent ich inwalidztwa. Gdy rzecz 
była dokonana, śmiało już za­
trudniano ich w spółdzielniach 
pod szyldem „wciągania inwali­
dów do pracy produkcyjnej".

DYŻURY APTEK
od dn. 13. 10. do dn. 19. 10. 56 r.

Gdańsk — Apteka Nr 2 — ul. 
Łąkowa 16 i Apteka Nr 21 — ul 
Jedn. Robotniczej 111 (Orunia! 
Wrzeszcz — Apteka Nr 7 — ul. 
Grunwaldzka 83. Oliwa — Apte­
ka Nr 17 — ul. Kaprów 4. Nowy 
Port — Apteka Nr 4 — ulica 
Oliwska 83/4 — stały dyżur noc- 
tly. Sopot — Apteka Nr 15 — 
Ul. Rokossowskiego 21. Gdynia 
— Apteka Nr 13 — ul. Staro- 
Wiejska 34. Orłowo — Apteka 
Nr 20 — ul Boh, Stalingradu 
66 — stały dyżur nocny. Obłu- 
ie — Apteka Nr 63 — ul, Bed- 
narsKa 11 — stały dyżur nocny

Ostry dyżur w zakresie chi­
rurgii pełni: I Klinika Chirur­
giczna Akademii Medycznej w 
Gdańsku,

Pogotowie Ratunkowe w Gdań 
ikR — Ijjüefony Centrala: 322-55 
io 1 — Biuro wezwań — 410-80

SPOTKANIE LEKARZY 
I FARMACEUTÓW

Dziś, tj. 17 bm. o godz. 13 w 
Gdańsku (ul. Kalinowskiego 
5-6) w Sali WRZZ Zarząd Okrę 
gowy Zw. Zaw. Prac. Służby 
Zdrowia, Wydział Zdrowia przy 
Prezydium WRN i Gdański Za­
rząd Aptek organizują spotka­
nie farmaceutów z lekarzami. 
Narada stawia sobie za cel omó 
wienie bliższej współpracy służ 
by farmaceutycznej z lekarza­
mi.

NARADA LEKARZY
Dnia 20 bm. o godz. 10,30 w 

sali WRZZ (Gdańsk ul. Kali­
nowskiego 5-6) Zarzad Okręgo­
wy Zw. Zaw. Prac. Służby Zdro 
wła i Wydział Zdrowia Prezy­
dium WRN w Gdańsku zwołu­
ją naradę lekarzy z wojewódz­
twa gdańskiego poświęconą za­
gadnieniom zawodowym i byto­
wym lekarzy.

Lekarze zainteresowani nara­
dą proszeni są o wzięcie udzia­
łu.

ZEBRANIE NAUKOWE 
LEKARZY

W dniu 18 bm. (czwartek) o 
godz. 18,30 w sali wykładowej 
im. L. Rydygiera w II Klinice 
Chirurgicznej Akademii Medy­
cznej w Gdańsku odbędzie się 
wspólne posiedzenie naukowe 
Oddziału Pomorskiego Tow. Chi 
rurgicznego. Na porządku dzień 
nym pokaz kliniczny K. Leono 
wicz (II Klinika Chorób Wew­
nętrznych AMG) „Zaburzenia 
psychiczne w przebiegu marsko 
ści wątroby“ i prelekcja prof, 
dr Mac Intosh z Oxfordu z dzie 
dżiny współczesnej anestezjolo­
gii.

Zebranie SDP 
odwołane

Zapowiedziane na czwar 
tek 18 bm. walne zebra­
nie Oddziału Morskiego 
Stowarzyszenia Dzienni­
karzy Polskch zostało 
przełożone na środę 24 
bm.

Tragiczny wypadek
w Nowym Porcie
Dwie dziewczynki 
pd kołami 
ciężarowego samochodu

Bieżący rok upływa pod 
znakiem wzrastającej liczby 
tragicznych wypadków zwła 
szcza wśród dzieci. A oto o- 
statni tragiczny wypadek, 
który wydarzył się 12 bm. o 
godz. 15.50 w Nowym Por­
cie:

Z autobusu na rogu ulicy 
Swojskiej i Wiślnej wysiadły 
dwie siostry — 11-letnia Kry 
styna i 8-lefnia Helena 
Jakubowskie. Zamierzały 
przejść na drugą stronę uli­
cy. Kiedy znajdowały się na 
środku jezdni wpadł na nie 
samochód ciężarowy Star — 
20, należący do Stoczni Re­
montowej w Gdańsku, prowa 
dzony przez kierowcę Alek­
sandra Bazarewicza (zam. w 
Gdańsku przy ul. Łąkowej 
35/38 m. 13). 8-letnia dziew­
czynka szczęśliwie uniknęła 
poważniejszych obrażeń, na­
tomiast starsza, Krystyna, 
dioznała zmiażdżenia miedni­
cy i pęknięcia pęcherza. Znaj 
duje się w dość ciężkim sta­
nie w szpitalu miejskim na 
wydziale ortopedycznym.

Całkowitą winę za wypa­
dek ponosi kierowca A. Ba- 
zarewicz, który jechał z nad­
mierną szybkością, nie prze­
strzegając znaku drogowego, 
ograniczającego na tym od­
cinku jazdę do 5 km na go­
dzinę oraz znaku: „uwaga,
wzmóc czujność“. Ponadto 
kierowca, tridząe stojący na 
przystanku autobus, powi­
nien był także zwolnić bieg. 
Nie uczynił tego, powodując 
tak tragiczny w skutkach wy 
Dadek (E)

znacznie, że trzeba było przy 
woływać zebranych do po­
rządku i apelować o przestrzę 
ganię parlamentarnej formy 
obrad.

Konkretne wnioski dotyczy 
ly równouprawnienia inwali 
dów wojskowych i wojen­
nych, i to z wszystkich kam­
panii i formacji, położenia 
kresu uprzywilejowaniu inwa 
lidów pracy w porównaniu z 
wojennymi i wojskowymi, roz 
ciągnięcia opieki nad wdowa 
mi i sierotami po inwalidach 
i poległych, rozwiązania spra 
wy zatrudnienia; zaopatrze­
nia i dodatków rodzinnych. 
Domagano się 50 proc. zniżek 
kolejowych i wprowadzenia 
ich również w komunikacji 
autobusowej itd. itd. Wiele żą 
dań było powtórzeniem — w 
różnych wariantach — postu­
latów zawartych już w memo 
riale. Żądano ponadto nie tył 
ko większego zainteresowania 
władz terenowych i central­
nych dłą zagadnień inwalidz 
kich, lec» w łasnej reprezenta 
cji w radach narodowych i 
w Sejmie.

Fakt, że na zebraniu nie był 
obecny ani jeden przedstawi­
ciel żadnego z prezydiów 
MRN trójmiasta, zaś Prez. 
WRN reprezentowała jedynie 
kierowniczka referatu produk 
tywizacji inwalidów, był wy­
mowną ilustracją braku zain­
teresowania, na ■ które żalili 
się inwalidzi. Nieobojętny sto 
sunek okazało natomiast woj 
sko. Przedstawiciel Marynar 
ki Wojennej kmdr Witczak u- 
czestniczył w zebraniu do 
końca, zadając swą obecnoś­
cią kłam pełnym goryczy 
stwierdzeniom wielu dysku­
tantów, że całe społeczeństwo 
polskie darzy inwalidów’ lek­
ceważeniem, gdy przeciwnie

Dziś w Gdańsku
Ognisko Przyjaźni

Dziś o godzinie 17 har­
cerze organizują na Pla­
cu Zebrań Ludowych w Gdań 
sku Ognisko Przyjaźni Pol­
sko - Radzieckiej.

Program przewiduje wy­
stępy artystyczne, pieśni j 
tańce radzieckie oraz konkurs 
„zgaduj zgadula“.

Na Ognisko zaproszono 
przedstawicieli Konsulatu Ge 
neralnego ZSRR w Gdańsku.

Dziś premiera 
»Freuda teorii snów«

Dziś fj. 17 bm. w MDK we 
Wrzeszczu przy ul. Wajdelo­
ty odbędzie się premiera sztu 
ki A. Cwojdzińskiego pt. 
„Freuda teoria snów“. Przy­
pominamy, ie udział biorą: 
Halina Cieszkowska i Ol­
gierd Pawłowski. Początek 
przedstawienia o godz. 19.15.

kach, nie bardzo wiedziałam 
co to „masówka“ (z kontekstu 
wynikało raczej, że nie ma 
to nic wspólnego z meetin- 
giem), terminy filatelistyczne 
spadały mi na głowę, trzeba 
się więc było dobrze wysilać 
i gimnastykować, by nadążyć 
za tokiem rozumowań1 a 
moich rozmówców.

Ale dość opisów osobistych, 
a laickich przeżyć. Czas 
przejść do rzeczy.

Filatelistyka — choć dla 
wielu jest to nie do pojęcia 
— potrafi być i jest pasją ży­
ciowa. Nie będę zatrzymywać 
się nad ,,dorosłą" filatelisty­
ką, ta zdobyła sobie prawo 
obywatelstwa, rodzi się i roz­
wija pomyślnie i bez przesz­
kód. Swoisty natomiast pro­
blem stanowi filatelistyka 
młodzieży. Bo jak wiadomo 
wszelkie pasje najchętniej ro 
dzą się w młodym wieku.

Byłam na takim zebraniu 
Sopockiego Koła Polskiego 
Związku Filatelistycznego. W 
tym jednym chyba wypadku 
słowo „zebranie“ nie kojarzy 
się z referatem, przemówie­
niami i „głosami w dyskusji“.

To po prostu towarzyskie 
spotkanie, towarzyska wy­
miana doświadczeń, towarzy­
ska wymiana podwójnych eg­
zemplarzy. Atmosferą przy po 
mina takie zebranie... giełdę, 
broń Boże, nie w złym tego 
słowa znaczeniu: gorączko-
wość gwar, spory, dyskusjo 
w grupkach powstają dowol­
nie i samorzutnie... I dużo mło 
dzieży — chłopcy, dziewczęta 
z Sopotu, a nawet z Gdyni i 
Gdańska — mało' widać tym 
ostatnim, własnych, cotygod­
niowych zebrań, przyjeżdża­
ją też i tu na „gościnne wy­
stępy".

Powiedziałam, że właśnie 
młodzieżowa filatelistyka sta 
nowi problem. Jaki i dlacze­
go? Jak wiadomo, trudno jest 
wymagać od, powiedzmy, 
8 — 9-letniego dziecka skry­
stalizowanych zainteresowań 
filatelistycznych, dzieci aa 
ogół nie kompletują znaczków 
określonego kraju, a zbierają 
początkowo wszystkie, byle 
więcej, byle jak najbardziej 
kolorowe i barwne, stąd tak 
wielkim powodzeniem cieszą 
się znaczki kolonii. Z czasem 
dopiero rodzi się potrzeba 
zbierania np. polskich znacz­
ków, później jeszcze — serii 
kompozytorów, pisarzy, spor­
towych itp.

Ta specjalizacja wymaga 
już stałego śledzenia rynku 
filatelistycznego, uzupełnia­
nia zbiorów bieżącymi nowoś 
ci a lektury, pomocy facho­
wej Ltd. I tu zaczynają się 
trudności. Można by je usegre 
gować w takiej kolejności:

oczywiście, dziecko - fila­
telista „kosztuje“, trzeba ta­
kiemu chłopcu czy dziew­
czynie dać kilka złotych wię­
cej, by mogli powiększać 
swe zbiory. Niestety, rodzi-

rzyści. zbyt często przelicza­
ją filatelistyczne zaintereso­
wania dzieci na złotówki, nia 
wgłębiając się w istotę rze­
czy powiadają: „kup więcej, 
a tańszych znaczków“. A taK 
nie można Bo przecież nie Mlod2ież nie pM03taje w , 
o .lose chodzi, a o rozmaitość k „ iorodm^ f rJnie Jm
i wartość okazu...

Inna sprawa — to brak ta­
nich zagranicznych znacz­
ków. I tu już pod adresem 
P. P, „Filatelia“ kierujemy 
apel o lepsze, pełniejsze zaopa 
trzenie jej sklepów w znaczki 
wartościowe a jednocześnie 
nie przekraczające finanso­
wych możliwości młodego na­
bywcy.

Podobny apel adresujemy 
do ZG PZF: więcej, więcej 
fachowej lektury, ale nie w 
cenie 50 — 60 zł, a nieco tań­
szej, by mogli ją nabywać 
wszyscy.

Spotkam się z pytaniem; 
czymże jest filatelistyka dla 
dziecka, chyba niezdrowym 
maniactwem, naśladowni­
ctwem starszych?

Odpowiem krótko: kilkolet- 
ni zbieracz mógłby niejedne­
go sceptyka zapędzić w kozi 
róg swą wiedzą np. z dzie­
dziny geografii lub historii. 
Ci malcy zawstydzają po pro­
stu swą znajomością kolonii 
i innych krajów. Niejeden z 
nas zastanowiłby się przez 
chwilę, gdzie leży np. Singa­
pur, Malta, czy Madagaskar. 
Oni tę wiedzę mają w małym 
palcu. Dla zilustrowania’ 
przyszedł raz taki 9-letni 
klient do „Filatelii“ w Gdyni 
z żądaniem znaczków z Leo­
nardem da Vinci. Kierow­
niczka z ciekawości zapytała, 
czy wie, kim był da Vinci. 
Malec zajęty przeglądaniem 
albumu nie przerywając na­
wet tej czynności i jakby od 
niechcenia, niedbale poinfor­
mował ciekawą panią, kim 
był wielki Leonardo. A po­
wiedział znacznie więcej po­
nad to, że był to wielki. ma­
larz Odrodzenia...

Reasumując: dajmy mło­
dzieży pełne możliwości roz 
woju zainteresowań filate­
listycznych! Nauczyciele 
geografii, historii lub języ­
ka polskiego mają tu wiele 
do zdziałania. Umiejętne po 
wiązanie lekcji tych przed­
miotów z pracą pojedyn­
czych filatelistów, czy kó­
łek szkolnych dałoby, wie­
le obustronnych korzyści. 
Gra więc warta świeczki...

(E)
-----O-----

Na pomnik
Sihiteiów
Warszawy

Do redakcji naszej wpłynęły 
pisma, zawiadamiające o wpła­
tach na Pudowe pomnika Boha 
terów Warszawy.

Wojewódzki Związek Zrzeszeń 
Prywatnego Handlu i Usług 
wpłacił kwotę 18.651 zł zebraną 
wśród prywatnych kupców i 
„usługowców“ województwa 
gdańskiego.

W akcji zbiórkowej szczegól­
nie wyróżniły sie zarządy Zrze 
szeń Prywatnego Handlu i U- 
sług w Elblągu, Wejherowie, So 
pocie. Kwidzynie, Malborku i 
Lęborku.

P. U. P. i K. „Ruch wpłaciło 
na_ konto budowy pomnika zł 
1.079,50. Kwotę te zebrano 
wśród pracowników „Ruchu", 
zatrudnionych w dyrekcji i od­
działach w Gdańsku, Wrzesz­
czu, Gdyni, Sopocie i delegatu 
rze w Ol’Tie,

czo pomaga iv pracy. Na zdję 
ciu: uczniowie Zasadniczej 
Szkoły Zawodoivej przy pra­
cy w teatrze przy Targu 

Węglowym.
Fot. J. Ferster

Uwaga, członkowie 
Społecznego Komitetu

Odbudowy Teatru 
w Gdańsku

W czwartek, dinia 18 bm 
o godz. 12 w lokalu Miej­
skiego Komitetu Frontu 
Narodowego w Gdańsku 
(gmach Prez. MRN) od­
będzie się zebranie człon­
ków Społecznego Komi­
tetu Odbudowy Teatru w 
Gdańsku.

O wzięcie udziału w ze­
braniu proszeni są także 
wszyscy zainteresowani.

„Matka“
Karela Czapka 
na gdańskiej scenie

W dniu dzisiejszym na sce­
nę Teatru Wielkiego w Gdań­
sku - Wrzeszczu wchodzą 
przedstawienie „Matki“ Czap 
ka (nie należy mylić z powieś 
cią Gorkiego „Matka“). W 
sztuce swej Czapek pokazał 
piękną wzruszającą postać 
matki, targanej niepokojem
0 losy swych dzieci, które od­
chodzą od niej, by walczyć
1 ginąć za swe ideały.

Ten piękny poetycki dra­
mat o wartości życia, za któ­
re warto jest nawet umrzeć, 
pióra znanego czeskiego po- 
wdeściopisarza i dramaturga 
grany jest obecnie również w 
Teatrze Polskim w Warsza­
wie. Interesująca forma sztu­
ki, w której żywi ludzie wy­
stępują obok zmarłych, żyją­
cych jedynie w ich pamięci, 
dowcipna, błyskotliwa, a 
jakże przytem głęboka ocena 
ich życia przez zmarłych, 
atmcslera pełna na przemian 
humoru i napięcia drama­
tycznego — oto walory, które 
pozwalają zaliczyć „Matkę“ 
do najlepszych sztuk współ­
czesnych.

W przedstawieniu udział bio­
rą: Helena Sokołowska, Stanis­
ław Dąbrowski, Maurycy Janów 
ski, Stanisław Michalski, Wies­
ław Ochmański, Lech Pietrasz, 
Jerzy Śliwa, Bohdan Wróblew­
ski. Scenografia Mariana Koło­
dzieja, reżyseria Waleriana Lach 
nitta. ---- •----

Polor no Orani
Spłonęło poddasze donus 
m.esz.ia^ego

W ub. sobotę, 13 bm, o godz 
11,15 wybuchł przy ul, Przy To 
rze 13 groźny pożar. Mianowi 
cie wskutek niewłaściwej insta 
lacji piecyka (który umieszczo­
no przy ściance działowej) w 
mieszkaniu ob. Konieczki zapa­
liło sie całe poddasze zamiesz­
kałe przez kilka rodzin.

Niestety, mimo szybkiej inter 
wencji 2 oddziałów zawodowej 
Straży Pożarnej i oruńskiej 
Straży Kolejowej, nie udało sie 
zlokalizować ognia. — całe pod 
dasze spłonęło. Władze miejskie 
zmuszone były tymczasowo 
przekwaterować kilka zamiesz­
kałych tam fódzin,

2307^2
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SMfAtOf mmtite
Światło, światło...

...doceniamy je zwłaszcza 
wtedy, gdy dzwonimy do 
Pogotowia Zakładu Sieci 
Elektrycznych, alarmując o 
braku prądu w mieszka­
niach.

Czy często nam się to zda 
rza? Aż za często, niestety! 
Tylko w ostatnich miesią­
cach siedzieliśmy w ciemno 
ściach: cd zmroku dnia 18 
sierpnia do przedpołudnia 20 
sierpnia, toż samo w dniach 
20—21 sierpnia, 19—20 wrze 
śnią, 25—26 września, 26—27 
września. Czy to fakty odo­
sobnione? Nie. -Jesienią ro­
ku 1954 i 1955 powtarzały 
się równie często.

A gdzież są te pechowe 
domy? — Sopot, ul. Mickie­
wicza nr 18, 20 i ul. Pade­
rewskiego nr 9, 8, 10, 12 itd.
I ciekawe, w innych domach 
w pobliżu światło jest aż mi 
ło, a w naszych... ciemno, ra 
dio milknie, mieszkańcy u- 
ciekają do kina lub do zna­
jomych, a mniej energiczni 
pakują się do łóżek na dłu­
gotrwały sen. Tylko gromad 
ka naiwnych oblega telefo­
ny, dzwoniąc do Pogotowia 
Z. S. E., aby usłyszeć wciąż 
nowe historyjki:

1) kabel nawalił,
2) na sąsiedniej budowie 

przerzucono deskę przez 
przewody, powodując zwar­
cie,

3) wyłączenie planowe 
(przed XX Zjazdem),

4) przeciążenie obwodu,
5) zakaz naprawy :%ieci na 

powietrznych po zapadnię­
ciu mroku,

6) uszkodzenie bezpieczni­
ków na słupie ,przy zbiegu 
ulic Abrahama i Paderew­
skiego w Sopocie.

Słuchamy, wzbudzamy w 
sobie akt wiary w słowa, 
płynące do nas po drucie te­
lefonicznym i siedzimy po 
ciemku. A pojutrze znów bę 
dzie ciemno — tylko w do­
mach przez nas zamieszki­
wanych.

Jeżeli od dwóch lat psuje 
się coś stale na tym samym 
obwodzie elektrycznym — 
nie jest to dziełem przypad­
ku. Nawet laik dojść musi 
do wniosku, że to jedno wa­
dliwe urządzenie ciągle się 
psuje! Laik tak — lecz nie 
fachowcy z Z. S. E.

A my już naprawdę ma­
my tego dość.

(8 podpisów)

Rola i zadania społecznych sekcji sportowych GKKF
Od pewnego czasu szeroko dyskutowana jest wśród ak­

tywu sportowego sprawa roli i zadań sekcji społecznych 
GKKF.

Władze Głównego Komitetu Kultury Fizycznej biorąc 
pod uwagę liczne wnioski jakie napływają w tej sprawie 
uznały za słuszne dokonanie całego szeregu zmian mają­
cych na celu rozszerzenie uprawnień i zadań sekcji GKKF.

Ostatnio opracowano pro-[ ustalanie składów reprezenta 
jekt tych zmian, który prze- cji na wyjazdy zagraniczne 
widuje nadanie sekcjom (zawodników, trenerów, sę- 
GKKF niezbędnych upraw- dziów oraz personel technicz- 
nień do decydowania o rozwo ny) prowadzenia działalności 
ju danej dyscypliny sportu, propagandowej i wydawni- 
Projekt przewiduje, że każda czej oraz ustanawianie i na- 
sekcja pracować będzie we- dawanie odznak honorowych 
diug własnego, specyficznego sekcji.

sportowe oraz budżety oceny 
pracy sekcji na podstawie 
przedłożonych sprawozdań 
okresowych, plany kontaktów 
międzynarodowych i przydzia 
ły dewiz, nadawanie nagród 
i odznaczeń oraz nadawanie

datków między poszczególny­
mi zadaniami w ramach usta­
lonego rocznego limitu finan­
sowego. Z wygoispodarowa-

W RADIO;
na fali średn. 230 m 

ŚRODA — 17. 10. 1956 R.
6.51 — Gimnastyka. 7.00 -

nych oszczędności sekcja miaistan pogody i dziennik. 7.10
j_ Muzyka 7.30 — Wiad. 7.36 — 
Mozaika muzyczna. 8.00 — Wiad. 
8.06 — PRZEGLĄD PRASY. 8.15

łaby prawo rozszerzać plan1 
bądź finansow ać zadań a wyj

tytułów zasłużonego działacza' nikające ze statutu, nie obję-J- piosenkh 8.30 
kultury fizycznej, zasłużone-' 
go mistrza sportu i mistrza 
sportu, ustalanie norm jedno-

GKKF zatwierdzałby nato­
miast na wniosek sekcji statu 
ty sekcji, roczne kalendarze

dla siebie, regulaminu okreś­
lającego zakres kompetencji 
i odpowiedzialności, strukturę 
władz sekcji oraz formy jej; 
powiązania z GKKF. \rj i .

Zgodnie z projektem wła-j fdlllP
dze sekcji wybierane byłyby! prZ8W0dfliCZąCych 
na wszystkich szczeblach w: ~ J
tajnych wyborach na krajo-j SGtiCji SpOrtOW^Clh 
wych zjazdach delegatów wyj . rci/u 
łonicnych na konferencjach; ™

W piątek 19 bm. odbędzie

W związku z notatką „Skoń­
czy się najlepszy nastrój" M. P.
Wodociągów i Kanalizacji w 
Gdańsku zawiadomiło nas, że w 
dniu 2 bm. wysłana została pod 
wskazany adres we Wrzeszczu 
ekipa remontowa, która prze­
czyściła podłączenie wodociągo­
we i wymieniła część pęknięte­
go połączenia. Obecnie woda 
dochodzi normalnie do 3-go pię­
tra.

wojewódzkich w ilościach pro
porcjonalnych do ilości czyn- . . . , , .
nych sekcji wzgl. liczby czyn- s;^ w pomieszczeniach byłego
nych zawodników czy drużyn. TWF we Wrzeszczu przy ul.

Projekt przewiduje odda-j Tiaugutta (stadion) o godz. 
nie do wyłącznej decyzji sek-j 16,30 zebranie przewodniczą- 
cji następujące sprawy: usta- cych i przedstawicieli sekcji 
lanie przepisów sportowych sportowych \\KKF oraz de-
oraz opracowywanie progra 
mów szkolenia sportowego, 
szkolenie i doszkalanie instru 
ktorów, sędziów oraz trene­
rów, jak również nadawanie 
stopni instruktorskich i klas 
sędziowskich, ewidencje i za­
twierdzanie zmian przynależ Pracy aktywu 
ności klubowej zawodników, I prasą.

legatów większych kół spor­
towych. Na zebraniu tym o- 
mówione zostaną z dziennika­
rzami sportowymi miejsco­
wych redakcji sprawy wspói- 

sportowego z

litej klasyfikacji sportowej, 
zmiany w obowiązujących sy­
stemach rozgrywek, oraz usta 
lałby kierowników ekip zagra 
ncznych.

Dla swej działalności sekcje 
otrzymałyby środki finanso­
we przydzielone im przez
GKKF. Z funduszów tych po 
krywane byłyby wydatki 
związane z zebraniami plenar 
nymi, prezydiami sekcji, in­
spekcjami aktywu społeczne­
go, centralnymi naradami i 
kursami doszkoleniowymi sę 
dziów, centralnymi naradami 
przewodniczących sekcji 
KKF, posiedzeniami i zebra­
niami plenarnymi rad trene­
rów, nagrodami i upominka­
mi na zawody, podróżami apa 
ratu etatowego sekcji, oraz 
kursami doszkoleniowymi tre 
ner ów i instruktorów.

W ramach limitu finansowe 
go sekcje opracowałyby rocz­
ne preliminarze , ustalające 
plan rzeczowy i kwoty wydat 
ków na poszczególne zadania. 
Niemniej w ciągu roku sek­
cje uprawnione byłyby do do 
konywania zmian w planie 
rzeczowym i przenoszenia wy wych

- wiad. 8.36 —
fp nrpnmimr7Pm I Muzyka. 9.00 — Aud dla klasxe preliminarzem. Ir i n 9 20 _ Koncert. 10.00 -

Rachunkowość i obsługę ra;0pow_ Dt. „soda kalcynowana" 
chunkową wykonania kudże-l Franciszka Mora. 10 20 — Kon­
tu dla poszczególnych 
prowadzić będzie departa­
ment finansowo - gospodar­
czy GKKF, czuwając jedno­
cześnie nad przestrzeganiem 
przez sekcje obowiązujących 
przepisów finansowych.

Projekt zakłada, że zmiany 
powyższe wprowadzane były­
by sukcesywnie po uprzed- 
dniej ocenie aktualnej sytua­
cji i potrzeb każdej z sekcji 
z osobna.

Realizacja zmian w każdej 
społecznej sekcji sportowej, 
nastąpiłaby po zatwierdzeniu 
przez GKKF nowego jej re 
gulaminu.

Dziś zebranie 
w sprawie
ii a rszńw Patrolowy di

W dniu dzisiejszym o godz. 
14 w Zarządzie Wojewódzkim 
ZMP we Wrzeszczu przy ut. 
H. Sawickiej 28 odbędzie się
zebranie komnetu organiza­
cyjnego Ogólnopolskich ZMP- 
owskich Marszów Patrolo-

sekcji ce,rt symf. cioł“. aud
11.00 — „U orzyja- 
słowno • muz 11.30 

Koncert solistów. 11.55 — Ser 
wis CZRM dla rybaków — lok. 
11.57 — Sygnał czasu i hejnał 
12.04 _ Wiad. 12.10 — Aud. ak­
tualna. 12.20 — Muzyka ludowa
12.50 — Aud, dla młodych che­
mików. 13.15 — Pieśni. 13.30 —, 
Walce. 14.00 — Aud. dla klas I 
i XI. 14.20 — Koncert. 15.00 — 
Program i komunikaty lok. 15.05
— Program dnia. 15.10 — Utwo
ry skrzypcowe. 15.30 — Aud. dla 
dzieci. 16-00 — Wiad. 16.05 —
Gra zespół Turewicza. 16.35 — 
Raków: Walc 16.45 — „Dzien­
nik popularny“. 17.00 — Soorto 
we rozmaitości — lok. 17.15 — 
Muzyka — lok. 17.4o - Dzien­
nik Wybrzeża — lok. 18.00 — 
Aud. słowno - muzyczna o Cho 
pinie — lok. 18.30 — Muzyka i 
akt. 18.55 -- „Bettina", słuch, 
wg. Alfreda de Musset. 20.00 — 
DZIENNIK. 20-05 — Kronika
sportowa. 20.35 — Muzyka. 21.00
— Koncert Chopinowski. 21.30
— „Pełnym głosem o sprawach
młodzieży" 21.55 — Orkiestra
tan. 22.30 — Serwis CZRM i ak­
tualności Wybrzeża — lok. 22.40
— Fest'wal Muzyki Współczes­
nej _ fragmenty koncertu or­
kiestry Wiener Symphoniker.
23.50 — OST. WIAD.
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Wojewódzka Hurtownia 
Wyrobów Przemysłu Chemicznego 

w Gdańsku
zawiadamia, że

z powodu rocznej inwentaryzacji 
w dniach 29. — 31. X. 56 r.
(włącznie)
SPRZEDAŻ I MAGAZYNY

Hurtowni w Gdańsku i Oddziału w Elblągu 
BĘDĄ ZAMKNIĘTE

Gazy techniczne sprzedawane będą bez
przerwy. 2

2005-K ?
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FACHOWCY POSZUKIWANI

Polerowników i stolarzy meblowych zatrudni od 
zaraz Wojewódzkie Przedsiębiorstwu Handlu 
Meblami w Gdańsku, ul. Chmielna 74/76. Wa­
runki płacy wg stawek akordowych. Obowiązuje 
skierowanie z Urzędu Zatrudnienia. 11827-G

NIERUCHOMOŚCI
DOMEK jednorodzinny w 
stanie surowym w okolicy 
Gdyni z materiałem budo­
wlanym na wykończenie 
wnętrza sprzedam. Wiado­
mość: Wrzeszcz, Batorego
47/2, godz. 17 — 20

G-11726

GOSPODARSTWO 2 ha. 
sad, dom, 4—5 pokoi, na­
dające się na hodowlę nu­
trii, okolice Tczewa, Kar­
tuz. Wejherowa, dobry do 
jazd do Gdańska — kupie 
od właśe cielą. Oferty; — 
Eiuro Ogłoszeń „Presa“ — 
Gdańsk, pod „11622".

G 11G22
DOMEK jednorodzinny — 
(60.ÜU0) w Wejherowie lub 
fi a trasie Wejherowo — 
Rumia kupię. Zgłoszenia: 
Krauze, pośle restante — 
poczta Zamostne pod Wej­
herowem. G-llYF

WILLA. Okazja. 5 pokoi 
wolna nad morzem, z po­
wodu wyjazdu sprzedam. 
Parcela 4000 m na ogrod­
nictwo cena 35.000. Biuro 
J Kujawa. Gdynia, Poraor 
ska 47, tel. 28-90. P-3991

DOMEK jednorodzinny — 
wolny (30 tys.) sprzedam. 
Wiadomość: Gdynia, Czer­
wonych Kosynierów 7 m. 2, 
Suska. P-3996

DOM ze sklepami w Gdań­
sku sprzedam. Oferty: B u 
ro Ogłoszeń „Prasa" — 
Gdańsk, pod ,,11854",

G-11854

ftIE RUCHOM O S € z więk­
szym lokalem henc!'-- u ’■ 
w centrum Gdyni od wła­
ściciela kup ę. Oferty: B'u 
ro Ogłoszeń „Prasa'1 — 
Gdansk, pod „11814“.

G-11814

KUPNO
SAMOCHÓD kupię. Tylko 
nowy, wiadomość: teł
25-31. P-397!

KUCHNIĘ gazową z pie­
karnikiem w dobrym sta­
nie kupię. Jan Sobocki — 
Lębork, Gdańska 10. tel. 
360. G-11819

POKÖJ w Bydgoszczy, za­
mienię na podobny w trój 
mieście. Bydgoszcz, Ogro­
dowa 16/10. P-3963

ZAMIENIĘ 2 małe pokoje 
z kuchnią, łazienką, na 
większe. Gdańsk, Skotnic­
ka 6/3, Mikołajewski

G-11807

ZAMIENIĘ samodzielne 2 
pokoje w Szczecinie na ta­
kie samo, lub większe na 
trasie: Gdynia — Gdańsk, 
Bąkowska. Szczecin, Orzesz 
kowej 24/3, ‘ G-11807

ZAMIENIĘ 2 pokoje z ku 
chnią. możność trzymania 
inwentarza, ogródkiem, na 
2 lub 1,5 pokoju. Dzielnica 
obojętna. Gd.-Nowy Port. 
Władysława IV 16/1.

G-11810

POKOJU pustego łub ume 
blowanego, najchętniej 
Sopocie, piln;e poszukuje 
samotna, architekt na sta 
nowisku. Warunki do omć 
wienia. Cena obojętna, O- 
ferty: Biuro Ogłoszeń —
„Prasa", Gdańsk pod 
„11815“ G-11815

ZAMIENIĘ 2 pokoje z ku­
chnią, przedpokojem, gaz, 
na takie samo najchętniej 
w. pobliżu hali targowej. 
Gdańsk - Siedlce, Matczew 
skiego 86/87 m. 6. G-11811

ZAMIENIĘ 2 pokoje z ku­
chnią, słoneczne z wygo­
dami w centrum Wrocła­
wia, na podobne w trój- 
mieście. Zwrócę koszty 
przeprowadzki. Zgłoszenia- 
Wrzeszcz, Dubois 45.

G-11828

POKÖJ z kuchnią, zamie­
nię na 2 małe pokoje z ku 
chnią, najchętniej w Gdy­
ni, Warunki do omówienia. 
Orłowo, Bytomska 26/1.

G-11832

DOMEK jednorodzinny — 
(światło, woda, ogródek) 
w Gdańsku, po remoncie, 
zamienię na 2 pokoje z ku 
chnią w trój mieście Zgło­
szenia: Wrzeszcz, Waryń­
skiego 34/1. G-11833

SAMODZIELNĄ kawaler­
kę z wygodami w centrum 
Gdańska, zamienię na po­
kój z kuchnia w trójmieś- 
cie. Gdańsk, Kozia 2/1 
m. 3. G-11835

ZAMIENIĘ dwa pokoje z 
wspólną kuchnia z wygo­
dami. c. o., w nowym blo­
ku, na mieszkanie jedno­
pokojowe. Wrzeszcz, Śmia­
ła 28/1, G-11845

ZAMIENIĘ półtora pokoju 
z kuchnią, możność trzy« 
mania inwentarza w Oli­
wie, na dwa lub 3 pokoje 
z kuchnią w Oliwie lub 
Wrzeszczy, Warunki do o- 
mówienia. Tel. 420-36, od 
8—16. * * G-11845

ZAMIENIĘ pokoj z kuch­
nią, £ o., wspólna łazien­
ka w Oliwie, na dwa lub 
trzy pokoje z kuchnią, sa­
modzielne w Oliwie lub 
Wrzeszczu. Warunki do o- 
mówienia. Oferty: Biuro
Ogłoszeń „Prasa“. Gdańsk 
pod „11846". G-11846

POSZUKUJĘ pokoju ume­
blowanego, niekrępującego 
na okres 6 mieś., we Wrze 
szczu, Oliwie lub Sopocie. 
Warunki bardzo korzystne 
Oferty: Biuro Ogłoszeń — 
„Prasa", Gdańsk — pod 
„11852“. G-11852

SAMOTNY poszukuje po­
koju w trójmieście. Czyns 
do ustalenia. Oferty: Biu­
ro Ogłoszeń „Prasa“ — 
Gdańsk, pod „11853“,

G-11853
PILNIE zamienię 2 poje 
dyncze samodzielne poke 
je w centrum Sopotu, m 
3—2-pokojowe nreszkani 
z kuchnią w Sopoćie lr 
Gdyni. Warunki do omó­
wienia, Tel 35-01, Kobylin 
ska. P-39f

KAWALER krawiec poszu 
kuje pokoju w Gdyni przy 
rodzinie. Skwer Kościusz­
ki 15/1, tel. 34-91. P-3998

PRACA
GOSPOSIA samodz.elna na 
stałe potrzebna natych­
miast. Wrzeszcz Jesiono­
wa 11/11. G-117S2

POMOC domowa na do­
brych warunkach potrzeb­
na od zaraz. Poznań, Sie­
miradzkiego 3 a m. 4. •

K-2021

MĘŻCZYZNA do pomocy 
Pizy hodowli zwierząt fu­
terkowych potrzebny. Gdy 
nia. tel. 28-71 G-11794

POMOC domową przyjmę. 
Wrzeszcz, Glinki 19/5 (o-
bok zajezdni), godz. 17—20.

G-11795

HAFCIARKA ręczna, ma­
szynowa potrzebna. — 
Wrzeszcz, — Grunwaldzka 
148/6. G-11799

GOSPOSIA potrzebna od 
zaraz. Wrzeszcz, Grun­
waldzka 148/6. G-11800

CZELADNIK piekarski po­
trzebny, Wrzeszcz. Kocha­
nowskiego 9. G-11816

UCZNIA w zawodzie elek­
troinstalacyjnym przyjmę. 
Jan Sobocki, dyplomowa­
ny mistrz elektryk. Lę­
bork, Gdańska io G-11821

PRACE kreślarskie przyj­
mę. Wiadomość: Wrzeszcz- 
Zaspy, Pstrowskiego 17.

G-11836

POMOC domowa do dwoj­
ga dzieci pilnie potrzebna 
Wrzeszcz — Sochaczewska 
?/4, po godz. 16. G-11837

Lekarzy: okulistę, internistę na 1 — 2 godz. 
dziennie zatrudni od zaraz Woj. Spół. Lekarzy 
w Sopocie. Zgłoszenia: Sopot, PI. Wolności 4 — 
od 8 — 14. 11848-G

15 tokarzy i 7 stolarzy na prace akordowe za­
trudni od zaraz Gdyńska Stocznia Remontowa 
w Gdyni. Reflektujemy na siły wykwalifikowa­
ne z dużą praktyką w zawodzie tokarza. Zgła­
szać się poprzez Samodzielny Oddział Zatrud­
nieni w Gdyni. 2Ü27-K
Wykwalifikowane krawcowe na zakład zwarty 
oraz tkaczy/czki. do prac chałupniczych zatrudni 
od zaraz Rzemieślnicza Sp-nia Pracy Tkacko - 
Dziewiarska „Wdzydzana” w Gdyni. Zgłoszenia 
przyjmuje dział kadr, Gdynia, ul- Śląska 76, ba­
rak 20, pokój 9, tel. 55-28, w godz. 8 — 14.

2016-K

40 wykwalifikowanych skubaczek do skubania 
drobiu zaangażuje Zakład Jajczarsko - Drobiar­
ski, Gdańsk - Zaspa. Praca w akordzie, przecięt­
ny zarobek 1200—1500 zł. Zgłaszać się w sekcji 
kadr. Dojazd tramwajem nr 5 z Wrzeszcza.

2019-K

Dyrekcja
Państwowego Teatru 

„WYBRZEŻE“
zawiadamia,

ZE WSZELKIE DOKU­
MENTY ZAOPATRZONE 
PIECZĘCIĄ „DOM AK­
TORA“ PAŃSTWOWE­
GO TEATRU „WYBRZE­
ŻE“ W GDAŃSKU — 

S o p o t,
ul. Powstańców Warsza­
wy 29 od dnia 18. X. 
SĄ NIEWAŻNE.

11842-G

ARTYKUŁY DENTYSTYCZ 
NE, KUPNO — SPRZE­
DAŻ L, Zaczepińska — 
Gdańsk - Wrzeszcz, Konra 
da, Wallenroda 1, telefon 
426-43. Na prowincję za 
zaliczeniem. G-11472

ROŻNE
WSPÓLNIKA do wylęgar­
ni i fermy drobiu za po­
kój w trójmieście poszu­
kuje fachowiec. Wiado­
mość: tel. 521-51, godz.
1Ö—20 G-11856

POMOC domowa uczciwa 
potrzebna (dom mały). — 
Zgłoszenia: Wrzeszcz, —
Kniewskiego 8/3 rano.

G-11841

POMOC domowa potrzeb­
na od zaraz. Zgłoszenia: 
Gdańsk, Złotników 28/29 
ni. 13. od godz. 15. G-11844

OPIEKUNKA do dziecka 
dochodząca potrzebna. So­
pot. Sobieskiego 59 m 11 
___________________  P-39Ö9

ZGUBY

WYKONUJĘ wszelkie pra­
ce w zakresie cykli iłowa­
nia. Tel. 337-37. G-11777

DNIA 5 bm. przybłąkał się 
pies wilk alzacki. Odebrać: 
po trzech dniach przecho­
dzi na własność. Gdańsk 
Duża Olszynka, ul. Dwor­
kowa 17 a m. 5. G-11793

KONCESJONOWANY , ba- 
ran „rasa fryska“ do po 
krycia. Wrzeszcz, Kolber­
ga 11. G-1179S

KROWĘ pełnomleczna — 
sprzedam. Walentynowicz 
Jadwiga. Gdynia - Obłuże, 
Cechowa 22, szkoła. P-3956

MOTOCYKL ,,NSU“ 500 
cm z przyczepa na cho­
dzie sprzedam. Wrzeszcz, 
Kliniczna 14/1, tel. 313-97.

G-11797

„WFM“ kombinowany — 
sprzedam. Stan dobry. — 
Szwa rewa 1 d Roman — 
Wrzeszcz Sobieskiego 2 a.

G-11801

MOTOCYKL „IŻ“, nowy — 
sprzedam. Gdańsk . Siedl­
ce Wyczółkowskiego 95/3.

G-11802

MOTOCYKL „NSU“ 200 
cm (czterotakt.) — pilnie 
sprzedam (4.500). Orunia 
Boczna 2/1. G-11803

NOŻE łańcuchowe do fre 
zarki sprzedam. Komis 
techniczny nr 4 w Gdań­
sku koło hali. G-11805

PRZYJMĘ norki na wy­
chów. Dam pokarm, pracę 
za udział. Oferty: Biuro
Ogłoszeń „Prasa". Gdańsk, 
pod „11804". G-11804

MASZYNĘ do szycia „Sin­
ger" okazyjnie sprzedam 
Sopot. Bema. 4. G-11812

MOTOCYKL K-55 sprze­
dam. Gdańsk, Elbląsk 
30/6. G-11813

ZGUBIONO legitymacje _
nauczycielska nr 3089, Kaw 
czyńska Wacława, Sopot — 
Dzierżyńskiego 21. P-3954

ZGUBIONO kartę rejestra 
cyjną na nazwisko Józef 
Szacoń, Gdańsk. Elbląską 
39. G-11830

ZGUBIONO legitymację — 
służbową nr 0062, Stani- 
zewska Jadwiga, Gdyma. 

'nżynierska. P-3994

LEKARSKIE
Henryka Doerffer-, su 

ialista chorób dzieeic 
vch choroby płuc mło 

'■’zieży, wróciła i wznowi 
ła przyjęcia codziennie od 
16—17. Oliwa Polanki 59. 
tel. 957. 0-11859

DR P. Gałuszce oraz pefso 
nełowi pielęgniarskiemu 
Kliniki Psychiatrycznej A. 
M G. za wyleczenie oraz 
troskliwą opieke nad mat­
ką moją składam serdecz­
ne podziękowanie. Stefan 
Joryn. G-11808

POTRZEBUJĘ 50 tysięcy 
na rozwinięcie istniejącego 
przedsiębiorstwa. Zabezpie 
czę hipoteką jednorodzin­
nej willi. Oferty: Biuro
Ogłoszeń „Prasa“, Gdańsk, 
pod „11809“. G-11809

PRZYBŁĄKAŁ A się koza. 
Do odebrania: Gdańsk-Ol- 
szynka, ul. Dworkowa 21a, 
Kutówna G-11823

HODOWLĘ zwierząt futer­
kowych poprowadzę, zorga 
n żuję. Oferty: Biuro Ogło 
szeń „Prasa", Gdańsk, pod 

Doświadczony“ G-118U

SPRZEDAŻ

LISY niebieskie hodowla-1 
ne sprzedam. Rudlke, Ru- 

» mia (gospoda). P-39861

MASZYNKĘ do podnosze­
nia oczek (uniwersalna) — 
sprzedam. Sopot, Bitwy 
pod Płowcami 40/3 (przy­
stanek Wyścigi). G-11817

FUTRO damskie, nowe, za 
graniczne, motocykl BMW 
z przyczepą lub Opel P 4 
sprzedam — zamienię na 
inny samochód osobowy. 
Warunki uzgodnimy. Ofer­
ty: poste restante Gdy­
nia 1, Grabowski. P-3993

KROWĘ cielna holenderkę, 
wysokomleczną, sprzedam. 
Oliwa, Polanki 51. Kiesz- 
kowski. G-11822

MASZYNĘ męską „Singer" 
sprzedam. Gdynia, Mści­
woja 3/4, oglądać od 18-20.

G-11829

RADIO niemieckie, 11 
lamp. klawiatura, 8 zakre­
sów, 2 głośniki sprzedam 
Wrzeszcz. Grunwaldzka 79,, 
foto — Ars, godz. 16 — 18.

G-11818

MOTOCYKL „Iż“ nowy — 
sprzedam. Nowy Port — 
Gronkiewicza 13/2.

G-11831

BUFET. stół rozsuwany 
ciemny dąb. biurko orze­
chowe, sprzedam. Oliwa — 
Miraua 7 a, parter, po po­
łudniu. G-11834

KIOSK nowy rozmiar 2X2 
sprzedam. Wrzeszcz. Jesio­
nowa 14/16. G-11838

PIEC kaflowy, przenośny 
okazyjnie sprzedam. — 
Gdańsk - Brzeźno, Ignace­
go Krasickiego 7, Janu­
szewski. G-11840

AKORDEON 80 basów. W 
dobrym stanie sprzedam 
Wrzeszcz, Karłowicza 11/1 
oglądać od godz. 16.

G-11849

FUTRO (foka) nowe 7.000 
■zł sprzedam. Gdynia, Czoł­
gistów 40—14. G-11850

RATLERKA 5 mieś. sprze­
dam. — Wiadomość: tel.
424-85. G-11851

MOTÓls^SSli „Jawa“ fa­
brycznie nowy (cena 25 
tys.) sprzedam Leśniewski 
Piotr, Nowy Staw. Rynek 
nr 3, pow. Malbork.

G-11855

SERWETĘ japońska, nowo 
czesny zegar meblowy 
projektor filmowy sprze­
dam — zamienię poszcze­
gólne na odbiornik bate­
ryjny. Gdynia, Śląska 
11/14. 10-3997

W > 

»Dzielniku. 
Bałtyckim <<

SHL, silnik „Iża",. rower 
męski (500) sprzedam. — 
Wrzeszcz, Dzierżyńskiego 
19/7, tel. 413-78 (7—15). 
____________________G-11857

MASZYNĘ damska, nową, 
piecyk szamotowy, wanne 
chodnik kokosowy, sprze­
dam. Gdynia, Kilińskiego 
10, pracownia krawiecka.

* P-3990

MOTOR „DKW" 330 w do­
brym stanm sprzedam. — 
Gdynia, Narutowicza 42 ■— 
oglądać można codzienni* 
po południu, o godz. 18.

P-3992

Dnia 16. X. 56 r. zmarła 
nagle
* t P

ANIELA KUZMICZ 
przeżywszy lat 56 

o czym zawiadamia po­
grążona w ciężkim smut­
ku

RODZINA


